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Naiwleltsze od 23-tn lat trzęsienie zlerai.
6 tusiccif osób poniosło Śmierć w Tnrcfi. — Ziemio siedmiokrotnie zadrżała 
w posadach. — Erzernm i hilha innych miast zostało zrównanych z ziemią

Berlin, 29 grudnia. — Z angielskich źródeł donoszą O trzęsie- 
niu ziemi w Turcji, że według nieoficjalnych komunikatów nade- 
szłych z Istambułu, 6 tysięcy osób padło ofiarą trzęsienia ziemi.

Mimo przejmującego zimna mieszkańcy dotkniętych klęską 
miast i wsi musieli uciekać w szczere pola.

Najsilniejsze wstrząsy iały się odczuć we wschodniej i północ- 
nej Anatolji, gdzie zanotowano siedm wielkich wstrząsów.
W pewnych okręgach prawie wszystkie 

m iasta i wsi zestały zburzone. Miasto Er- 
zerum, liczące ponad 100 tysięcy mieszkań
ców zostało niemal zupełnie zrównane z 
ziemią. Ponadto wiele ucierpiały m iasta 
Samsun, Siwas i kilka innych.

Frezydent Turcji Im ei Inoenue udał się 
na tereny nawiedzone tą żywiołową kię-

Komunikat wojenny.
Berlin, 29 grudnia. Naczelna Komenda 

ArmJI Niemieckiej donosi:
Na froncie zachodnim nie miały miejsca 

żadne ważnielsze wydarzenia Samoloty 
angielskie usiłowały wczorajszego popołu
dnia zaatakować północne wybrzeże Nie
miec. zostały jednak 'muszont przez sa- 
motafy niemieckie do ucieczki Z dwóch 
srrs^lo+ów. którym udało się dotrzeć do 
wYbrrtta niemieckiego, feita* został ze
strzelony, drugi natomtast zmi»szonv przez 
artylerię przeciwlotniczą do ucieczki.

 0--

Oszukańczy manewr.
Anglia próbuje nadużyć floty neutralne).
Oslo, 29 gmdmn. — .Tak donoszą. f'rrha 

okrętowa ..United States TJne** zwróciła sie 
do norweskiej komisji żeglugi z prośbą o 
pr»r7ednn?e ośmiu okresów świeżo w Norwe
gii zarejestrowanej firmie „Norda+ianHk 
Transport Uomnany**. OVretv te miałyby 
być na«tępn!e użyte do przewozu towarów 
na Fnli Nowv .Inrk—Londyn—Liyerpool 
pod flagą norweską.

Pismo „Handels und SehifftahrtaeltMng** 
wvia£nta. h  f*rma ..NordałlanHk Transnort 
Cnmoany" w Norwenll |esł nieznana. Wy
ja śn ic ie  to pozostałe w związku z wtado- 

onriana przez annlalskie pismo 
„Fair Play** z dnia 21 grudnia, wedlua któ
re! leden z armatorów n o r w e s k ic h  mtał za
proponować odstanlenie pewnei okrę
tów skandvnawskich Angin nod firma nor
weską, maiaca na celu ukrvrle is*otnvch 
r lń w  »«7vtkowanta okrefów. K a n iu l zakła 
dowy firm y miał hyc w całości dostarczo
na nr*7pz Anglików. lecz firma m ięła być 
oficjalnie zarejestrow ana jako cnółka ak- 
cvina norweska. Ahv rejestracja firm y mo
gła hyc przeprowadzona — tonaż okrętów 
mys-iał wynosić minimum 3 tysiące ton i 
wówczas okręty te mogłyby knrsować pod 
flasra norweską.

Prooozycla ta, zdaniem „Handels und 
S^hifffah^tzeitung*1 stanów? laskrawe ohel- 
6*'!* oHowlazuiacych w Norwegii przepi
sów. Podczas wojny światowej wprowadzo
na speeialnm nowa ustawę, która miała na 
celu uniemożliwienie teero rodzaiu oszukać 
cz-^h manewrów. Nie ulega wątpliwości, że 
gdyby tego rodzaju podejście za pomocą 
fikcyjnej firm y miało miejsce, to władze 
norweskie natvohm iast interweniowałyby 
i me dopuściłyby do nrzekroczpnia imtnwv, 
„Wc"n»*»ntany m»newr — pisze „Handels 
und Sehiff»hrtze|tunq“ — skompromitował, 
by norweska żegluga I wtadze norweskie 
i w dużej mierze zaszkodziłby interesom 
Norwegji na morzu.**

Wiochy a sytuacja w Dardanelach.
Stambuł, 29 grudnia. Obwinie stało srię 

wiadomem, mimo usiłowań zatuszowania 
ze stro-ny tureckiej, że troski Włoch na 
Morzu Śródziemnem. zwiększyły się dzięki 
paktowi, zawartemu w \  ukarze Pn«eł Yn\- 
daschin omawia na łam-n-h dziennika „Ye- 
nisabah** obawy Włochó#* i przy tej oka
zji oświadcza, że w zwUzkn z paktem an- 
karskim  również i Dardanele zostały pod
porządkowane angielskiej blokadzie prze- 
mocy.

ską. Natychmiajsit zorganizowano akcję ra
towniczą, przy pomocy wszelkich, pozosta
jących do dyspozycji środków. Oddziały 
Czerwonego Krzyża zostały zmobilizowa
ne.

Zachodnio-europejskie stacje sejsm ogra
ficzne donoszą, że trzęsienie ziemi, które 
nawiedziło Turcję, jest największem, jakie

od wielu lat zanotowano. S tacja w Neuf- 
chatel, k tóra istnieje od 20 lat stwierdza, 
że od samego początku istnienia nie zano
towała równie wielkiego trzęsienia.

Trzęsienie ziemi zniszczyło aparat 
sejsmograficzny.

Sztokholm, 29 grudnia. — Trzęsienie zie
mi w Turcji, o czem już donosiliśmy, zo
stało podane również przez obserwatorjum  
w Lund. W nocy z wtorku na środę nastą
piło tak silne odchylenie w aparacie sejs
mograficznym, że ten został uszkodzony. — 
Trzęsienie ziemi było jednem z najsiln iej
szych. jakie stacja w Lund w ciągu osta
tnich la t zarejestrow ała.

Zakaz Urządzania zabaw tanecznych.
W  dzień św. Sylwestra godzina policyjna nie będzie zmieniona.

Komisarz miasta wydał następujące obwieszczenie, dotyczące zakazu tańców:
Szef Dystryktu krakowskiego zakazał z ważnością natychmiastową w swoim 

okręgu wszelkich zabaw tanecznych w publicznych I prywatnych lokalach.

Ukazało się rozporządzenie wyższego 
zwierzchnika oddziałów S. S. i policji SS- 
Oborgruppenftthrera KrUgera, zawiada
miające. że godzina policylna, obowlązufą- 
ca w Krakowie, a ustalona na godz. 22-gą 
nie bedzie zmieniona w nocy z dn, 31. gru
dnia na 1. stycznia.

Rozporządzenie powyższe zakazuje rów* 
nież sprzedaży alkoholu w wieczór Sylwe

strowy ludności miejscowe] na całym te
renie Generalnego Gubernatorstwa od go
dziny 20 w dn. 31. grudnia. Zakazane są 
również wszelkie uroczystości i zabawy pu
bliczne na ulicach, palenie ogni sztucznych 
i 1  d.

Przekroczenie powyższych zakazów spo
woduje odebranie koncesji, wzgl. ukaranie 
więzieniem.

r.

Ustawiczne walki na półwyspie Karelskim.
Wzmaga się działalność lotnictwa sowieckiego.

Helsinki, 29 grudnia. — Jak podaje fiński 
komunikat wojenny z dnia 27 grudnia brn 
była w dniu 26 bm. niezwykle ożywioną 
akcja artylerii sowieckiej. W południe ru
szyły do ataku oddziały sowieckie, działa
jące na północnym wybrzeżu jeziora Hat- 
jalathi, jednakże miały zostać powstrzyma
ne przez wojska fińskie.

Oddziały sowieckie ponownie usiłowały 
przeprawić się przez jezioro Suvanto. W al
ki trwają nieustannie. Na granicy wschod
niej panował w ciągu dnia całkowity spo
kój. .Tak wynika z fińskiego komunikatu, 
mieli się Rosjanie, zajm ujący pozycje pod 
Lieksa, wycofać w kierunku K ivivaara, ku 
granicy sowieckiej. Na innych odcinkach 
frontu nie zanotowano żadnych ważniej 
szych wydarzeń. Akcja wojsk sowieckich 
ograniczała się jedynie do wypadów lotni
czych nad wybrzeżem Zatoki Fińskiej oraz 
nad jeziorem Ładoga. Ataki lotnicze kie
rowały sie głównie na odcinek frontowy na 
półwyspie Karelskim. Za wyjątkiem m iej
scowości Kota, nie dokonywano żadnych 
poważniejszych nalotów. Działalność lot
nictwa fińskiego ograniczała się do lotów 
wywiadowczych i myśliwskich.

Według dalszych inform acyj z Helsinek, 
trw ały z ub. środę na terenie Finlandji 
wschodniej i południowej ożywione naloty 
lotnictwa sowieckiego. O godz. 12.55 zapo
wiedziano alarm  w Wyborgu, zaś o godz. 13 
zbombardowano Haemeenlinna (Tayaste- 
hus). Ok. godz. 15 dokonały eskadry sowiec
kie nalotu na okręg przemysłowy Tamke- 
ra (Tamerfors), przyczem szereg bomb spu
szczono na miasto portowe Turku (Abo).

Również miejscowość Lathi (znana ze s ta 
cji radjowej), została nawiedzona przez sa
moloty sowieckie.

Ja k  inform uje kom unikat leningradzkie- 
go okręgu wojskowego, nie zanotowano w 
dniu 27 grudnia br. żadnych poważniej
szych wydarzeń. Lotnictwo sowieckie do
konywało jedynie lotów wywiadowczych.

NIendany atak na pozycje sowieckie 
w rejonie Nantsl.

Klrkenes, 29 grudnia. — Ja k  donoszą z 
Norwegji, m iały oddziały wojsk fińskich 
zatakować pozycje sowieckie, znajdujące 
się w odległości 25 km na północ od Naut- 
*!, w niewielkiej odległości od granicy fiń- 
sko-norweskiej. Podjęty przy udziale nie
wielkich oddziałów atak pozostał bez wy
niku. Rosjanie zmusili oddziały fińskie do 
powrotu na dawne pozycje.

Loty fińskich bombowców 
nad wyspę estońska.

Rewal, 29 grudnia. Według inform acyj 
ze źródeł estońskich miały , się pojawić we 
środę w południe nad należącą do Estonii 
wyspą Vaindlo dwa samoloty zaopatrzo
ne w fińskie znaki rozpoznawcze, k ieru ją
ce się od północy, które to samoloty zrzu
ciły bomby. Skutkiem tego miało ulec u- 
szkodzeniu urządzenie latarni morskiej do 
tego stopnia, że sygnały świetlne przesta
ły działać.

Japońskie ataki lotnicze
na prowincją Lanczou.

Przez zniszczenie artery] komunikacyjnych ma się osłabić opór Chińczyków
Szanghaj 29 grudnia. — W czasie od 26 do i jowych Jak I hydroplanów, szeregu nalotów 

28 grudnia br. dokonało lotnictwo japoń- na miasto Kansu w prowincji Lanczou. 
skle, rów no przy pomocy samolotów bo-i Liczba utytych do tych nalotów aparatów

Krytyczny nastrd*
Francja nie może sobie dać rady 

z wieloma problemami.
Bruksela, 29 grudnia. Podczas obrad 

natu francuskiego, poświęconych spraw 
rolniczym i zagadnieniom zdrowotnym 1 
ności francuskiej, wszyscy niemal mow 
poruszali problem, który jest dzisiaj głó 
nym tematem rozmów, a mianowicie: 
gadnienie zapewnienia należytej opieki 
dżinom, powołanym do wojska.

Zaopatrzenie to jest niebywale nis 
Żony oowołanych pod broń żołnierzy, 
mieszkałe w Paryżu, otrzymują 12 fr; 
ków dziennie, a na prowincii 8 a nawen 
tylko franków. Dzieci otrzymują 5.50 
wzgl. — na prowincji — 4.50 fr. d z icr  
Wypłata nastenuie po przedłożeniu do^ro 
zapotrzebowania. Sprawozdawca tej sp 
wy w senaeie Delthil musiał podać do w 
domośei. żc jest jeszcze sporo miejscom 
ści we Francji, w których rodziny powo) 
nyeh do wojska nie otrzym ały ani g ros'

Gospodarstwa rolne zdają się być je 
nymi instytucjami, na które spada obow. 
zek_ ponoszenia ciężarów wojennych, poni 
waż mobflizacia rolników i parobków, J' 
również rekwizycja koni i poiazdów z*s 
ła przeprowadzona niesłychanie radyk 
nie.
< Skargi na niewystarczające zaopatrzę 
zon powołanych pod broń żołnierzy, 
brak sił roboczych, na surową rekwizin, 
bydła i wozów, na zbyt niskie odszkodun-j 
ma. mnożą sie w szybkiem tempie. Wi 
senatorów podkreślało, że burmistrzo 
I Inni urzędnicy chętnie podaliby się 
dzisiaj do dymisji z uwagi na krytyc 
nastrój ludności. M inister Pam aret zr 
wiedział uzupełnienie braków przy porr 
bezrobotnych i robolników importowa* 
z innych krajów. Pod uwagę bierze 
Hiszpanów, mieszkańców północnej A£‘ 
i ludność tubylczą wielu koloni]' fn 
skich, oraz siły robocze, których 
m inister pracy nie określił dokj- 
Istnieje zatem groźba, że wieśrDarzka 
cuska będzie obrabiała pola przy pom. 
murzynów, podczas gdy francuscy robMi 
cy będą bezczynnie spędzali czas w f j 
taeh na linji Maginota, zajm ując się jed 
nie wykopywaniem nowych bezużvteczn* 
rowow strzeleckich.

bojowych jak I ilość utytych bomb prze1 
czyła znacznie wszystkie dotąd w konf 
cle chińskim dokonane ataki z powietrz

Z kół japońskich komunikują, że ata 
Lanczou miał przedewszystkiem na 
zniszczenie wszelkich dróg, a tern sa 
uniemożliwienie jakiejkolw iek komuni 
cji tej prowincji z resztą Chin. Równo 
sme z akcją lotniczą dokonano śmiał 
wypadu w kierunku granicy indochiósl 
Trzecią z kolei operacją bojową było z 
wenie dróg komunikacyjnych na poiim 
Kantonu i wzdłuż linji kolejowej Kant 
Hankou, łączących prowincję Kwanąsi

Japończycy liczą siQ z tem, że po f 
działaniach w dużym stopniu osłabi 
opór chińskich oddziałów, walczących 
tym froncie.

lepiej późno—niż ni
riv ^ i erdam‘ A? ^rudnia Dzienniki oynskie szczegółowo omawiają na si 
łamach sprawę włamania do magazj 
amunicji, jakie miało miejsce w dni 
grudnia br.

„Times**, a za nim inne dzienniki, i 
nos*ą z Dublina in fo rm u je , według 
ry tb  prawdopodobnie miało się do cz 
ma z włamaniem, skutkiem c/ego Wvi 
poważne szkody, a całą zdobycz uwi 
no Jak  wykazały doch tdienia, zraboi 
około miljona sztuk amunicji karał 
wej k tórą wywieziono na dwóch 
ciężarowych. Po łupie zaginął w ^  
Pism a s ta ra ją  się pocieszać cz 
wiadomością, iż udało się zaa 
dwie podejrzane o ten rabunek os

W związku z wybuchem buntu 
mu irlandzkiem London Derrj, i oi 
zowanym przez 20 uwięzionych tam d 
czy irlandzkich, „News OhromcJe** p 
suje winę władzom oóhiocTio-irlaud 
W związku z tem dokonano are&ztoi 
60 osób, które zostaną catrzymane na 
ciąg trwania wojny jedynie za to, h  
dają się podejrzanymi o 'epublikanh 
Nie wolno nikogo ~  pisze dzienni 
zbawiać wolności bez uprze r 
nfa podłoża sprawy t r -  
Już w dobie ookoju ni 
poważania dla swobód 
śli okazję wojny wykor* 
k* przeciwnikom polityce 
rozmyślnie i celowo trudn 
wisdzialność za takie nos. 
epMó na głowę brytyjskiej
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Reportaż Rudolfa Stache.
kmm. zarAdy

angielskiego, który w związku z tem prze
stał być w Rumunji walutą chętnie kupo
waną, spada przecież nie na Rumunją, lecz 
na samą Anglję I w niej samej należy szu
kać powodów tego objawu.

^R yńsk i, który w polskiej ambasadzie 
-łormynie utworzył swego rodzaju złośli

wą centrale okropności i rozpowszechniał 
podburzające kłamstwa z Anglji na Pol 
.ę, powiedział w swem pierwszein prze
jawieniu, wygłoszeniem w polskim jeżyku 
rzez radjo londyńskie: Wielka Brytania 
rdzie starała się w możliwie jak najkrót- 
ym czasie powiedzieć Polsce prawdę! 

^Ale prawda, głoszona przez Anglję sta
rła się coraz bardziej nieistotną. Już 
t pierwszej audycji znowu okłamano lud 
’Iski. Anglja zakomunikowała bowiem, 

wojska polskie na całym froncie utrey- 
|a ły  swoje pozycje. Cel tej wiadomości 

ł zupełnie przejrzysty: Anglja chciała, 
jy arm ja polska i ludność cywilna wal- 
syły w obronie interesów angielskich do 
I tatniej kropli krwi.
Angielscy politycy, którzy wzięli na 

["■oje barki odpowiedzialność za ten wiel- 
rozlew krwi. siedzieli sobie tymczasem 
oddali i nie odczuwali wcale tej nędzy, 
jaką wpadła Polska skutkiem ich usta

wicznej agitacji.
Anglja dalej szerzyła swoje kłamliwe 

heści przez radjostaeje.
Anglicy milczeli jednak, kiedy słyszeli 
Polski wołania o pomoc 1 kiedy przypo

minano im trak ta ty . Gdy już zbliżał «ie 
loniec, prezydent W arszawy wysrto-sował 
Fi zez radjo apel do rządu angielskiego, w 
hórym  powiedział: Chcielibyśmy naresz- 
J e  otrzymać skuteczna pomoc ze strony 
Lnglji, tą pomoc, k tórą lud polski oceniał 

[wdeług swoich istotnych przekonań. W i- 
lieniu Polski proszą o przyjazną odpo- 
licdź.

Me Anglja milezałal
5olska została opuszczoną przez swego 
• nsznika właśnie w tym momencie, kle- 
 ̂pomoc ze strony Anglji była najpotrze- 
►iszą.

Władcy Polski uciekają.
o r l i  wiodące z W arszawy na południe 

zostały zablokowane przez długie 
r7ny4 Długie tabory wojskowe i nie- 

™ ząet się wprosi sznury uchodźców ey- 
rilnvch uniemożliwiały posuwanie sią na- 

|/i*zód.
Gdy w tej masie pojazdów ukazały się 

samochody z czerwonym znakiem ,.R“ — 
zaprowadzono porządek i utorowano 

Fgą dygnitarzom. Ludzie musieli zejść 
rogi i siedzieć w rowach lub na sąsie- 

łich polach. Samochody rządowe miały 
' rwszeństwo!

[,Te kurjerzy rządowi*1 — rozeszła sią po
l s k a  wśród tłumu, który już oddawna 

k 'tał wierzyć w to, co mu opowiadano 
bowiem ludzie zaglądnęli do okien 

Ujeżdżających samochodów — to zoba- 
Fii znajomo twarze. Ludzie, którzy jesz- 

Ee wczoraj wydawali z zamku WarszaW- 
Vcgo rozkazy, którzy w Pałacu Briihlow- 
Łm decydowali o losach Polski — teraz 
jdzieli w swych luksusowych wozach, 

ód sterty  kufrów i uciekali. Gdy zaś po 
Dochodach rządowych ukazały ;ią na 

f>sie zielono pomalowane wozy naczelne* 
P  dowództwa — stało sią wszystkim wia- 
imem, że rząd I naczelne dowództwo ucie- 

j lą .
[W krótkim odstąpię za wozami iioieha- 
cych władców posuwały «ię wojskowe 

^moehody. Były to szybkie wozy, na któ 
wczoraj załadowano skrzynie i worki 
jlam i warszawskiego archiwum. W ie 

lym z pierwszych worów uciekinierzy 
Nżnali pana Kwiatkowskirgo. b. m inistra 
i nrbu polskiego który uciekał wraz r, Mo* 
lackim, Rydem Amigłym i Beckiem.
Rzad ucieka z pieniadzmi kraju 1 Rząd 
[radził lud i pozstawił go na oastwą nieu- 
Lisranego losu, zabierajac Indowi wszelkie 
“ alki, które mogły mu zapewnić byt na 
zyszłość. Ludzie ci wiedzieli, że miliony 

oywateli bąda teraz głodowały. i^śTi inno 
ladze w poczuciu ludzkości nie uchronią 
aa przed zbliżaiaca sią zimą. W W arsza- 

“  uciekający władcy zostawili coś je* 
£ył to tekst odezwy. Odezwa ta któ- 

fcewnegn rodzaju proklamacja A o- 
| do narodu, brzmiała następu ją 
kwa rządu polskiego do narodu! 
Ie! Zachowajcie spokój! Sytuacja 

wydania specjalnych zarzadz u 
la Ochrony ludności llząd zapewnia cała 

Jduość. żc wojna będ/će prowadzona 
FOzk&zami naczelnego wodza do ostatka*1

Chaos panuje 
w nowej „siedzibie rzędu1'.
iiiH in. miasto Kazimierza Wielkiego, 

^  nigdy takiego zamieszania, ja- 
jin iaeh  6, 7 i 9 września.

pcjnnnlne ze swymi wą- 
r A o widownią demorali- 
' widownią moralnej kię-

oddano transporty  pod 
Uników. Po przybyciu do 
oni wyładować powieraouo

im skrzynie. Jak  słyszeli — Lublin miał 
być siedzibą rządu. Do tego m iasta Niem
cy dojść przecież nie mogli! Z teg< mia-da 
rząd chciał uporządkować stosunki. Marsz. 
Rydz-Śmigły z tego m iata chciał dowodzić 
arm ją i kierować jej kontratakiem  na woj
ska niemieckie, którym  dotychczas — za
pewne ze względów strategicznych — cią
gle ustąpowańo.

A Lublin by*} Jednym wielkim ehaoseml
Kierownicy transportów  nie mogli od

szukać rządu, któremu mieli oddać wywie
zione z W arszawy archiwa. Pozostawili 
więc swoje wozy na ulicach i począł! szu
kać schronienia dla samych siebie. Ponie
waż do Lublina przybywały coraz to nowe 
kolumny wozów, przeto na ulicach wytwo
rzyły sią zatory i raz po raz dochodziło do 
zderzenia. Tajne akty polskiego rządu roz
rzuca! wiatr po ulicach miasta.

Akty te powinna była przeczytać ludność 
polska. Stanowiły one j^den wielki re jestr 
grzechów ludzi, którzy dotychczas Samo
wolnie rządzili Polską i którzy Stale uni
kali potwierdzenia ich władzy przez jakieś 
wybory.
. Angielska propaganda głosiła, że Lublin 
jest tymczasową siedzibą uciekającego rzą
du. Ale w rzeczywistości Lublin Siedzibą1 tą 
nigdy nie byl. W ciągu trzech dni. t. j. od 
8 do 8 września członkowie uciekającego 
rządu zapełniali pokoje miejscowych ho
teli. Dyplomaci, członkowie poseletw zagra- 
niczyeh musieli w tych dniach w Lublinie 
miejzkać w łazienkach I na korytarzach!

Gmach województwa miał być rzekomą 
siedzibą rządu. Alę dyplomaci daremnie 
szukali w tym gmachu urzędników rządu. 
Urzędników tych można było znaleźć w sa
lach restauracyjnych, w szkołach i w mie
szkaniach ludności Lublina, gdzie czekali 
oni na swoich ministrów.

A ministrowie nie przyszli!

Odpowiedzialni za rządy w Polsce poli-1 
tycy właśnie opuścili Lublin. \V calem mie- 1  
Ście nie wiedział nikt dokąd sią udali. N ie-| 
którzy z urzędników chcieli powrócić do j 
Warszawy, gdyż podobno Niemcy, pod gro
źbą Anglji, mieli sią nie odważyć na zaję
cie stolicy.

„Gazeta Polska** z dnia 8 września przy
nosiła wiadomości o zwy ńęstwie. Trzydzie
ści snmolotów polskich miało, według do
niesień angielskich, zbombardować Berlin. 
Berlin ma być jedną stertą  gruzów Angli
cy wylądowali na wybrzpżu morza Bałtyc
kiego i zajęli już całe P rusy  Wschodnie. 
Tak donosiły komunikaty. Francuzi prze
łamali „Wał zachodni** w siedmiu miej* 
scach i Niemcy właściwie znajdują się już 
w całości w ich rękach.

Gdy na lotnisku lubelskiom wylądowały 
samoloty, które przywiozły urzędników 
władz cywilnych z Poznania, dowiedziano 
sią prawdy. Niemcy m aszerują właśnie na 
Lublin. Koniecznością stało sią wobec tego 
natychmiastowe opuszczenie Lublina. Do 
W arszawy dostać sią nie można, gdyż 
wszystkie połączenia zostały przerwane. 
W tedy ktoś wydal dyspozycją, że transpor
ty rządowe m ają być skierowane na 
Brześć, ale przedrzeć sią do Brześcia było 
niemożliwością. Szosy były jednem wiel
k im  bagnem. Dziesiątki tysięcy uciekinie
rów straciło na tych szosach swoje mienie, 
utknęły w nich kilometrowe tabory woj
skowe.

W dniu 8 września porzucono m yśl prze
niesienia sią do Brześcia. Gdy rozeszła sią 
wiadomość, że kilku członków rządu udało 
sią do Lwowa, natychm iast kolumny trans
portowe, zdolne jesz:®© do poruezaaiia sią, 
wyruszyły w drogą do Lwowa.

Podobnie jak  Warszawą, tak i Lublin o- 
g rrneła  zgroza. Jedynym budynkiem, w 
którym nie przyjęto uciekinierów, była u- 
czelnia żydowska.

Samochody zagranicznych dyplomatów 
usiłowały przedrzeć sie nrzo. • - j ,  t* ■ , . 
portowców fzadowych. Wśf\ 1 dV| I  iat<»-- 
znajdowali Rie szefowie mis^j aogłeH  ej 
i francuskiej. Papowie Kennard f Noe! po
stanowili również opuścić ..siedzibę” rządu 
i najkrótszą drogą podążyć w stroną g ra 
nicy rumuńskiej.

Dwa dni przedtem Mr Kennard wołał je 
szcze po polsku „Nioeh żyje Polska!” Oka 
znł sio złym sojusznikiem. Na całym świe- 
eie, zawsze i wsządzie agenci i dyplomaci 
W ielkiej Brytanii okazywali sią aliantam i 
niegodnyini zaufania. Zdradzali oni zaws/ę 
krain, który już na skutek rozporządzeń 
angielskiego kapitalizmu, został splądro
wany.

(Ciąg dalszy nastąpi).

Anglii nie podoba sie ni e mtecko -  mmuAski
u h l a d  ^ o s p o d o r c z y .

Berlin, 29 grudnia. — W londyńskim „Fi
nancial News” ukazało sią omówienie trak 
tatu gospodarczego, zawartego przed kilku 
dniami miądzy Niemcami a Rumunją. Z a r
tykułu tego można wywnioskować, że An
glja niechętnie patrzy na zawarcie układu 
naturalnej i planowej współpracy gospo
darczej między południowym wschodem a 
wielko-niemieckfm rynkiem Ponieważ w 
ostatnich tygodniach mówiono w Londy
nie o dużych trudnościach, na jakie młały 
natrafiać pertraktacje gospodarczo miądzy 
Niemcami a Rumun ją. a nawet odmawiano 
im widoków powodzenia, przeto c*lowy I o- 
bydwie strony zadawalniajacy układ, o któ
rym przed kilku dniami doniesiono, mu
siał być dla Anglji dutą niespodzianką.

„Financial News” wyjaśnia przytem, że 
londyńska City i angielskie koła politycz
ne są zdania, iż zawarcie nowego układu 
jest pociągnięciem nieszcześliwem i poża
łowania godnem. ponieważ Wielka B ryta
nia zaczęła uznawać konieczność wprowa
dzenia nowych metod do stosunków han
dlowych 2 Rum unią i innemi państwami 
poł ud n i owo -wach od n i ej Fu ropy.

Nie można także zaprzeczyć, że nowy 
układ niemiecko-rumuński niewątpliwie za
ostrzy kryzys, jaki przeżywa obecnie Wiel
ka Brytanja, oraz powiększy trudności, na 
jakie natrafia brytyjska polityka handlo
wa na południowym wschodzie.

W Rumunii ubolewanie Londynu nie wy
wołało specjalnego wrażenia, gdyż Rumu
ni dobrze wiedzą, że Anglia czyniła wpraw 
dzie od lat obietnice zwiększenia przywe
zu towarów z Rumunii ale nigdy nie mia
ła zamiaru obietnic tyeh spełniać, Anglja
wprawdzie chetnie zukupiłaby większą 
część nafty rum uńskiej, ale nic chciała i 
nie mogła uwzgląduló planów gospodar
czych Rumunji, któro wymagały eksporto

wania znacznych ilośoi pszenicy, stanowią
cej główną podstawą polityki eksportowej 
gospodarczych sfer rumuńskich. Wszelkie 
usiłowania Anglji nawiązania bliższego 
kontaktu z Rumunją, datujące sią od chwi
li wybuchu wojny, uważa sią w Rumunji 
jedynie za starania, zmierzające do zakłó
cania stale poprawiających sią stosunków 
gospodarczych Rumunii z Niemcami.

Przez nowy układ Rumunją dała wyra- 
, 5°. P°*nan»a, że nie ma zamiaru u- 

względniać tych planów angielskich, lecz, 
ze zdając sobie sprawę z własnych intere
sów. zmierza do nawiazania i utrwalenia 
stosunków gospodarczych z Niemcami, 
które z jednej strony są doskonałym od
biorcą wszystkich produktów rumuńskich, 
a z drugiej są także nainunKtuat.iiej' zym 
dostawcą zdofnym do pokrycia zapotrze
bowania Rumunji.

W zestawieniu z dąźnośeiami rum uń
skich i niemieckich kół gospodarczych 
dość niepewnie przedstawia ślę oświadcze
nie „Financial N p w r ", zawierające tw ier
dzenie, że nowy układ gospodarczy rumuń- 
sko-niąmieeki został zawarty -Jedynie pod 
naciskiem politycznym Niemiec, wywiera
nym na Rumunją. Punktem  kulm inacyj
nym tych nieuczciwych rozważań pisma 
angielskiego jest ustąp dowodzący, żc je
dnostronną korzyścią dla Niemiec, wyni
kającą z powyższego układu, będzie pod
wyższenie kursu marki obrachunkowej. 
Pismo to domaga się podobnych korzyści 
i dla funta angielskiego, aczkolwiek funt 
szterling otrzymał już w Rumunji premję 
dewizowa w wysokości 38 prozeuł, i po tak 
wysokim kursie prowadzone są wszelkie 
obroty z Anglją. Skutkiem tego właśnie 
kursu funta okazało sie komeezrem pod
wyższenie kursu marki obrachunkowej. 

Odpowiedzialność za spadek kursu funta

Przedwczesny optymizm.
Prasa Japońska o stosunkach Japońsko- 

amerykańskich.
Tokio, 29 grudnia. W artykule wstępnym 

z czwartku wyjaśnia ,Tokio Asahl Shim- 
bun”, że optymizm w odniesieniu du Ame
ryki jest ccnajmniej przedwczesnym.

W toku ostatniej rozmowy z m inistrem  
spraw zagramicwnych Nomurą. zapytał anl- 
basador am erykański Grew, czy po zakoń
czenia konfliktu chińskiego zamierza Japo- 
nja dokonać kontroli papierów wartościo
wych i monopolu handlowego na terenie 
Chin. Ponadto oczekuje Ameryka udziele
nia gwarancyj dla obywateli amerykań
skich zamieszkałych w Chinach, a miano
wicie że otrzymają oni takie same prawa 
gospodarcze i religijne iak Japończycy.

W końcu am basador oświadczył, że A- 
meryka uważa te warunki za szczególnie 
ważne, jako że Japon ja respektuje podsta
wy równouprawnienia i „otwartych drzwi” 
w Chinach.

Nacjonalistyczny dziennik „Kokumin 
Shimbun” stwierdza fakt iż Ameryka ja
sno wykazała, że ignoruje nową sytuację 
w Azji wschodniej, w szczególności zaś sta
nowisko Japonjl w tej sprawie, W przeci
wieństwie do optymistycznego stanowiska 
japońskiego m inisterstw a spraw zagrani
cznych podał radca ambasady am erykań
skiej w Japonji do wiadomości dyrektora 
amerykańskiego oddziału min spraw za
granicznych, że krążące w Japonji pogło
ski. jakoby miały sio dbyć pertrak tacje  
w sprawie za warem trak ta tu  handlowego 
z Ameryką, nie posiadają realnych pod
staw.

Ścisła neutralność.
Poseł amerykański p>*zedkłada projekt 

ustawy
Waszyngton, 29 grudnia. Republikański 

poseł kongresu Maas z Minnesota poda? 
do wiadomości kół zainteresowanych, że 
bezipośrednio po żebranin się kongresu zło
ży projekt ustawv. w którym będzie po
wiedziane. żc wszelki*! naruszenie neutral
ności W nosfacl kradzłaty porzty z okrę
tów St. Ziedn w oortach obs*nh. rekwłzv  
d a  pr»eznacrr»nyrh dla 5t Ziedn<Mazonvrh 
towarów (tp bedą pociągały za sobą raka* 
wywozu hrbni 1 omunidl HO tvrh państw, 
którr na*u*t»!lą notitmfnoić 1 Mokula t*orv 
ty St Zjednoczonych dla komunik*^** a- 
kr >tów b d iW yik  f Ui*. iJśnyBh dkrętów 
kardlowych.

M aSs bądzlo sii domrtgał ścisłego furze- 
strzegania neutralno ku Stanów Zjedno
czonych.

Nieporozumienia wewnętrzno- 
polityczne Japonji.

Rząd wszczyna kampanję przeciw opozycji.
Tokio, 29 grudnia. Japoński premier 

Abe udzielił wczoraj prasie wywiadu, w 
którym oświadczył, ie  jego gabinet nie 
zamierza ustąpić z powodu akcji pewnej 
grupy posłów opozycyjnych. Zadaniem Jo
go rządu hvło przedewszystkiem rozwią
zanie konfliktu chińskiego I w tych wa
runkach musi on całkowicie wywiązać się 
z poleconych mu zadań.

Anglicy samowolnie rewidują okręty 
państw neutralnych.

Istambuł, 29 gTudnia. Parowiec „Cape 
Mełe“, należący do towarzystwa „Co. Ge- 
novese di Ravigajone Vapore Genue”, któ
ry wyruszył w dniu 13 listopada z Istam 
bułu do Genuy z ładunkiem pszenicy, des
kami i innymi towarami przeznaczonymi 
dla Włoch, został w dniu 14 listopada przy 
opuszczaniu Dardaneili zat.rzvma.ny prze® 
okręt arigiels/ki na ture.-kirh wodach tery
torialnych, w odległości jedne] mili od Te- 
nedofi.

Po dokonaniu kontroli ładunku, brytyj
scy korsarze pod groźbą przemocy przeję* 
li dowództwo okrętu i raholowali go do la 
Valette, gdzie okręt został przetrzymany 
przez 9 dni. Także I w czasie podróży po
wrotnej okręt ten powtórnie był rewido
wany przez angielskie okręty na tureckich 
wodach terytorialnych, a mianowicie w 
dn 13 listopada w Tenedes

Według dalszej wiadomości jaką otrzy
maliśmy z Istam bułu, także i węgierski 
parowiec „Tisza” wiozący ładunek fig i ro
dzynek, przeznaczony dla Wągier, został 
zatrzym any i zrewidowany.

Anglja ogranicza wolnoSć słowa 
pisanego w Irlandji północnej.

Londyn, 29. grudnia. — Urzędowo komu
nikują, że rząd angielski w Irlandii półno
cnej wydał zakaz rozpowszechniania new- 
nyeh czasopism w okresie od 1. styczni* do 
81. grudnia 1940 r. Miądzy wyszczególnio- 
nemi na „czarnej” liście czasopismami 
znajdnje sią też spora ilość pism Irland ji 
republikańskiej.
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<S l c t g e  m c f c d y ?

Gołosłowna propaganda
fakiy mówią co innego.

świat po obecnej wojnie będzie wyglądał 
zupełnie Inaczej. Wells widzi zapowiedzi 
tej zasadniczej zmiany Już w tern, co dzieje 
się obecnie w Angll. Zdaniem Wellsa

zmiana zapatrywań społeczeństwa 
angielskiego sięga niezwykle głęboko,

głębiej nawet, niż rewolucja rosyjska w r. 
1917.

Przyczyny tych zmian widzi Wells w 
błędnej polityce rządu angielskiego. Rząd 
ten przeprowadził ewrakuację szeregu miast 
w obawie przed nalotami nieprzyjaciel* 
skiemi, ale ewakuacja ta została przepro
wadzona wręcz niedołężnie. Setki tysięcy 
rodzin zostało rozbitych, rozdzielone ro 
dziców od dzieci, ewakuowane  ̂ rodziny 
przy dzielono do obcych ludzi, którzy pa
trzą się na intruzów bardzo niechętnie. 
Skutkiem złego stanu higienicznego mie
szkań zaczynają szerzyć się choroby. Nio 
dziwnego, że na tem podłożu rozwija się 
pomyślnie wywrotowa propaganda naj
gorszych żywiołów. Jednem słowem, wśród 
snołeczeńsfwa angielskiego zapanował 
chaos, w którym brak zaufania do sfer 
rządzących zajmuje główne bodaj mejsce.

Faktom  tym przeciwstawia Wells plano
wość polityki rządów „faszystowskich". —■

Kraków, 29 grudnia.
Raz po raz fakty zaskakują wyraźnie po

lityków angielskich. Ułożyli oni sobie ob
szerny plan postępowania, ale cały ten 
„rachunek" został zo&ławi-ony bez porozu
mienia się z zainteresowanymi czynnika
mi. Rezultaty nie dały na siebie zbyt długo 
czekać. Raz po raz obliczenia te są przekre
ślane przez wypadki tego rodzaju jak wy
nik wielkiej bitwy powietrznej nad mo
rzem Północnem, czy też zatopienia roz
m aitych okrętów.

Faktom  tym  usiłuje propaganda angiel
ska zaprzeczyć w swoisty sposób, z którym  
już cały świat miał wielokrotnie sposob
ność zapoznać się. Politycy angielscy za
b ierają glos czy to na forum izb parlam en
tarnych czy też na falach eteru i wyjaśnia
ją  ogólną sytuację, k tórą chcą przedstawić 
korzystnie dla siebie. Coraz częściej w 
przemówieniach tych daje się słyszeć

nawoływanie rio spokoju 
!... cierpliwości.

W ystarczy wspomnieć ostatnią mowę 
Winstone‘a Churchilla, w której tenże
zmuszonym był przyznać się do poważnych ^ ^  „olltVKI rKłtMUW mihhZ, hiuw^ . u . . -  
s trat, jakie poniosła m arynarka angieisKa. i Wp]ls podk ro!$iał że w Niemczech czy we
M usiał on oficjalnie stwierdzić, ze pan(łfkr‘ j Włoszech rządy dokazują wprost cudów, 
niki „Aiax" i ..Exeter" stoją o b e c n i e  poza ftby w obecne zamieszanie wprowadzić po- 
nawiasem wojny morskiej, musiki także j rza(]ek. Rzad angielski okazał się najmniej 
przyznać, że uzbrojona przez rząd  angiel-1 konstruktywnym ze wszystkich rządów ca- 
ski flotylla małych okrętów rybackich^peł- lenn świata Wvamipw# nip 7  rozmnitoah 
niaca obowiązki straży przedniej, poniosła 
wielkie straty. Oświadczenia te były jad- 
nak poprzedzono szeregiem oficjalnych ko
munikatów, w którym  fakty powyższe by
ły skrzętnie przemilczane i fafstowane.

W śladv C hurchilla poszedł 1 minister 
wojny Hoaro Belisha. T on w swej mowie 
powtórzył znane opowiadania o metodach 
wojny. 9 taraiac sie zatuszować złe wraże- 
nie zapowiedziami nowych sukcesów.

Gdy okazało się, że wielka bitwa po- 
wietńina zn*tn?» prreerrana i żc wiolft ea- 
mnloMw w, ało 5 e*1 rz* 'nai <• - kazano
publiczności czekać na dalsza wtadomaścl 
o p lm W łe *.«wicałych jssMflWi w. Publi
czność eseka na te wiadomości do dzisiaj 
ł.„ doczekać się nie może.

Przed niedawnym czadem belgijski paro
wiec „Yvonne" był ostrzeliwany przez nie
mieckie samoloty. Kiedy w parlamencie 
belgijskim jeden z posłów za interpelował 
rząd, dlaczego nie założono ostrego prote
stu w Berlinie przeciwko ostrzeliwaniu 
okrętu — udzielono mu odpowiedzi w tym 
sensie, że protest był niemożliwy do prze
prowadzenia, gdyż... parowie^ „Yvonne"
Jechał w konwoju wojennych okrętów an
gielskich. które same zaatakowały samolo
ty niemieckie. „Yvonns“ stała $lę woboc 
tego ofiarą przypadku.

Niewiadomo tylko jak  długo społeczeń
stwo angielskie będzie wykazywało tę cier
pliwość, jakiej dom agają srię od niego po
litycy. Że w Anglji nie jest tak wesoło, jak 
by to wynikało z przemówień pp. Chur
chilla i Hoare Belisha, przekonuje nas o 
tem artykuł znanego pisarza angielskiego 
H. G. We!ls‘a. w ostatnim nu
merze pisma „Fortnightly Revłew“.

W  artykule tym W ells zapowiada, że

łego świata. Wyśmiewa sie z rozmaitych 
planów gosuodarezych, ale rzad a n g i e l s k i  
sam nie umiał opracować nic pozytywnego 
w zakresie gospodarczym. Usiłuje sio jedy
nie odsunąć ostateezną decyzję na później. 
S tara się prowadzić całą gospodarkę „po 
staremu", choć każdy poznać może, że cza
sy obeene wymagaśą Innyrh metod I bar
dzie! zdecydowanych posunięć.

Główną myślą przewodnią polityków an

gielskich, k tórą żywią oni społeczeństwo 
angielskie, jest:

spoko] za wszelką cenę.
Reszta zostanie później uregulowaną. Ale
równocześnie zachowuje się g rob: we 
wprost milczenie o tem, co będzie „póz- 
niej". , .

Mieliśmy już sposobność przekonać się o 
fatalnych błędach rządu angielskiego pod
czas określania celów wojny. Cele te by
wają zmieniane raz po raz, ale nigdy nie 
słyszeliśmy jeszcze, aby cele wojny były 
jasno I pozytywnie skrystalizowane, aby 
były one zapowiedzią jakiejś lepszej, okre
ślonej przyszłości.

„Anglja jest najbardziej zacofanym or
ganizmem państwowym" — kończy swoje 
wywody H. G. WelJ> i ma niewątpliwie ra 
cję. Anglja widzi w nowych ruchach spo
łecznych niebezpiecznego dla swojego 
konserwatywnego światopoglądu. Anglja 
chce walczyć z nowymi ideami, ale nie 
zdaje sobie sprawy z tego, żê  ebcąc w tej 
walce użyć własnego społeczeństwa — mu
si mu dać jakieś konkretne hasła, jasno 
ujęte zapowiedzi przyszłych planów. Z do
tychczasowych wynurzeń polityków an
gielskich wynika tylko, że Anglia chce u- 
trzymać „status guo“, a zamiary te nie od
znaczają niczego innego, jak tylko zdoby
cie nowych możliwości dla angielskiej, 
egoistycznej polityki imperialistyczne).

Hasła te mogą wystarczyć dla polityków 
starej daty, ale już lud angielski ma do
syć tego oszukiwania i łudzenia. Lud an
gielski obce usłyszeć raz prawdę od syogo 
rządu, chce otrzymać wrdaśnienie, dlncze 
go musi ponosić tak wielkie pfiary. Szum
ne a gołosłowne przemówienia osobistości 
w rodzaju Churchilla czy Hoare Belisha 
Już mu nie wystarczała, a głos osobistości 
tej miary, co H. G. Wells jest najwymow- 
nieiszym dowodem, że „coś się popsuło W 
państwie... angielskim".

D a. G.

świadczył B utler^ 
cami Anglicy wysłaT 
agentów, których zadanU 
nie kopalń nafty w wypal 
armjl niemieckiej. Niemcy^ 
wkroczyły do Rumunji, ale pozc  ̂
w najbardziej poprawnych stosu i 
spodarczych, które dlu Anglików s.-  ̂
dziwym cierniem w oku. Sprawcy 
tnich na terenie Rumunji wypadków^ 
właśnie nie kto inny, jak agenci „Secr*, 
Service". O nich wspomina Butler w swyrl 
poufnych komunikatach. Potw ierdzA ą 
one w całej rozciągłości brutalność polity
czną Anglji, która bez wszelkich skrupu
łów niszczy swego przeciwnika.

 0--

Dublin okrążony.
Oddziały Irlandzkie czynią poszukiwania 

za zrabowaną amunicją.
Dublin, 29 grudnia. — W  ub. środę zam

knięto Dublin silnym kordonem oddziałów 1 
wojskowych. Prawdopodobnie ma to na ce
lu odkrycie zrabowanych w ub. sobotę zs 
pasów amunicji przy napadzie na fort 
parku Feniksa.

Strzeżone są wszystkie drogi prowadząi; 
do m iasta, jak  również przeszukiwali 
wszystkie pojazdy.

W ld o m ó w łę c g  łs o m n n lh a f p o u fn y
Wypadki sabotażów w Rumunii były dziełem „Secret ServicełłB

Nowy Jork, 29 grudnia. — Prasa Stanów 
Zjednoczonych otrzymała od Murray'a Bu
tlera, prezydenta międzynarodowego insty
tutu dla spraw pokoju im. Carnegie‘go sze
reg „poufnych komunikatów", zawierają
cych niezwykle ciekawe szczegóły zdarzeń
z terenu Europy. Butler, który od dawna u- .     ....
chodził za człowieka, prowadzącego cichą ; bieniu innego mocarstwa przez zmniejsre- 
akcję przeciwniemiecką, wyjawia w spra
wie zagadnienia naftowego ciekawe szcze
góły, mianowicie, że już przed trzema mie
siącami zostali wysłani do Rumunji inży
nierowie angielscy i francuscy, których za-

Od piątku 29 grudnia 1939

W  k i n i e  „  A © i f c l  A
ul. Starowiślna 21

wyświetla się wspaniały film polskiej 
produkcji o przepięknej muzyce

„ Z A P O M N I A N A
M E L O D I A "

początek seansów o g. 3.15, 4.45, 6.15, 7.45.

K R O N I K A .

buchach, wykolejeniach pociągów, podpa
leniach i innych aktach sabotażu, których 
sens polityczny był jasny i całkowicie zro
zumiały, w ten sposób pisał bukareszteński 
„Curentul": „Za kulisami tej sprawy musi 
niezawodnio stać jedno Z prowadzących 
wojnę mocarstw, któremu zależy na osła*

Jutrzejszy numer „Gońca Kra
kowskiego^, jako numer nowo
roczny, ukaże się w godzinach 
popołudniowych w powiększonej 
objętości, przyczem czytelnicy o- 
trzymaja jako premję kalendarz 
na rok 1940. Cena numeru bę
dzie nieznacznie powiększona — 
na 15 groszy.

49 Bal działalności
Krak. Pogotowia Ratunkowego

Krakowskie Pogotowie Ratunkowe! 
pupilkiem publiczności krakowskiej. ! 
cówka ta oddała miljouowe wprost u

nie. wzgl. uniemożliwienie dostawy nafty. ' najbiedniejszej s f e r z e  ludności m iasta
RAwnlei kwln rlaksuł.iM £a mI .hiu**. >er!a i * . . ___________■ ■___ ... n.nn..

daniem było podpalanie kopalń naftowych
ikłań politycz-w wypadku wybuchu 

nych.
♦

powl

W  okresie pełnego rozkwitu stosunków 
handlowyoh niemiecko-rumuńskieh, kiedy 
nasilenie wymiany towarów między  ̂ oby
dwu krajam i stawało się coraz bardziej in
tensywne, raz po raz wydarzały się w ru 
muńskim zagłębiu naftowym wypadki, któ
rych przyczyna odrazu była znana. O wy*

Również było ciekawem, że pierwsze serje 
wypadków nieszczęśliwych zdarzały się w 
przedsiębiorstwach, w których zaangażowa
ny byl kapitał angielski, a które to przed
siębiorstwa pozostawały w stosunkach u- 
mownych z czynnikami rządowymi Rumu
nii, które znów były związane umowami 
dostaw w odniesieniu do Rzeszy. Niema ni
kogo, ktoby powątpiewał, że określone 
przez „Curentul" akty sabotażów, nie były 
dziełem agentów „Secret Service".

Niejako potwierdzeniem metod wojen
nych stosowanych przez Anglję, są poufne 
komunikaty, udzielone dziennikarzom as 
merykańskiin przez prezesa instytutu Car* 
negie*go, Posiadając niezbite dowody, o-

Wizyta pana z  teczką
Pan z teezką zaetukał lo  drzwi.
— Kto tam?! — zagrzmiało z wnętrza.
— Proszę otworzyć! Jestem komorni

kiem przy... — groźnie obwieścił pan z te
czką, aby zyskać przewagę, ale zanim skoń
czył, drzwi otworzyły się z takim impetem, 
że teczka wysunęła sie / ręki która ku r
czowo chwyciła za poTęez.

Gospodarz stał pochylony w ukłonie.
Josiem  Kawon we własnej osobie. — 

Bardźo mi miło. Od dawna pana oczeki
wałem. Proszę, proszę uprzejmie!..,

Kómofnik nie był przyzwyczajony do 
gwałtownych objawów gościnności. Wszedł 
ostrożnie, choć różowe, okrągłe oblicze pa
na Kawóńa znamionowała łagodność.

— Pan ma jakiś dług — pobłażliwie po
kiwał głową przybyły — który muszę...

— Niestety... Kto z nas nie ma długów?
— Nawet ja sam — przyznał korąornik — 

•Wdepnę czasem w jak iś mały dłużek...
— Rozumiem pana — rozgrzeszył go K a

won. — Alo też dłużnik słusznie musi po
nosić potem konsekwencje.

—- Niestety — westchnął komomik. — I  
dlatego będę musiał t  całą przykrością.

— Z całą przyjemnością pomogę^ panu 
spełnić obowiązek. — przerwał gościnny 
gospodarz.

— Jestem  popros-tu zażenowany.
Pan Kawon uścisnął mu obie dłonie i o- 

ideawnł się miękko:

— Serdecznie panu współczuję... — Po
czerń uderzył w ton twardy: — Ale trudno. 
Szkoda czasu. Bierzmy się do dzieła.

— Dobrze — zgodził się komornik.
Wzrok jego z przyzwyczajenia padł na

szafę. Zaczął więc pisać, dyktując sobl® 
głośno:

— „Szafa dębowa, jasna, w dobrym sta
nie"...

— W dobrym stanie? — zdziwił się jej po
siadacz. — Wieszak złamany już dawno, a 
onegdaj pękł mi kluczyk, więc wyłupałem 
za-ick i dl«tego została ta dziura.

— Hm, istotnie... Wobec tego nie mogę 
zapisać więcej, jak  czterdzieści złotych.-

— Na Pociejowie lepsze są po dwadzie
ścia -- zwrócił uwagę dłużnik.

Komornik opisał szafę i nieśmiałym 
wzrokiem szukał mebli możliwie mniej po
trzebnych do oodziennego użytku.

— Teraz kolej na stół — zadecydował pan 
Kawon.

— Dobrze — zgodził się komornik i zaczął 
pisać: — „Stół orze *howy“...

— Orzechowy?! — zaprotestował lokator. 
— Ależ to im itacja 1 Zwykła politura na so
śnie.

— Hm, istotnie... Ale jak dla pana kocha
nego ocenię na trzydzieści złotych.

— Wykluczone! Nawet dla mnie nie wart 
piętnastu. A teraz krzesła.

— Dobrze — zgodził się komornik. — 
„Cztery krzepła"...

— Cztery? Niech pan tylko spojrzy, mój 
najmilszy: Ten mebel nie ma całego opar
cia, ani wszystkich nóg; to już nie joet krze
sło, tylko garno zwyczajne siedzenie!

Komornik spojrzał, ale łzy zaćmiły mu 
Wzrok, Resztę pi^ał poomarkn nie pa
trząc, tylko słuchając, co mu dyktuje sam 
dłużnik, choć co innego dyktowało mu ser
ce. Bo w komorniku odezwało się serce:

— Najsłodszy panie Kawon! — zawołał 
drżącym głosem, kiedy skończyli czynności 
urzędowe. — Ozpmża wynagrodzę panu tę 
krzywdę!... Przecież z trudem  osiągnęliśmy 
wysokość pańskiego długu po opisaniu 
wszystkich rzeczy. W tych czterech ścia
nach Zostaną panu tylko ubrania i osobiste, 
najniezbędniejsze drobiazgi... Będzie pan 
synia? na twardej, zimnej podłodze...

Ale różowa twarz K awana rozpromieniła 
Się ekstazą.

— Jestem Zdolny do wszelkich pośwlę* 
6<m! ^  wykrzyknął. — Nie mam żalu do 
ńłkogoł...

Włecej słów żadnemu z nich nie chciało 
przejść przez gardło. W wymownem m il
czeniu ucałowali się na pożegnanie.

Po wyjściu gościa pan Kawon zastukał 
do drzwi właściciela mieszkania, od które
go odnaimował pokój umeblowany z oso- 
bnem wejściem.

— Czego pan chce — burknął właściciel 
do sublokatora.

— Chce zgody! — zakrzyknął Kawon. — 
Cały mój dług nareszcie odbierze pan u 
komornika.

— Co pan mówi? Więc komornik wyma
cał źródła pańskich dochodów?

— Nie, postąpił prosoiej: W moim poko
ju  opisał wszystkie pańskie meble.

RAD,

kowa, interwenjując w wieiu nieszcH 
wyeh wypadkach. Bez przesady można 
wiedzieć, że niejedno życie ludzkie zosL 
ło uratowane tylko dlatego, że Pogotowr 
przybyło na miejsce wypadku, a lekarz P<J 
gotowia w porę udzielił pierwszej pomoif" 

Dni działań wojennych stanowią chlub 
kartę w dziejach Pogotowia, gdyż nie zaiJ 
knęło ono ani na chwilę swych podwś 
dla potrzebujących pomocy, Rokroczni 
dzień św. Sylwestra, ostatni dzień rol i 
jest dniem wyrażenia wdzięczności PogoU 
win. W dniu tym publiczność nie szczędź 
datków na cele Pogotowia, pomna tego, 
nigdy ilikt nie jest pewnym, czy nie bę 
dzie kiedyś korzystał z pomocy Pogotc 
wia. Ponieważ w r. bież. zbiórka publiczni 
nie będzie miała miejsca, przeto Pogotowil 
apeluje do ofiarności społeczeństwa k ra l 
kowskiogo, aby pospieszyło ono z datkam f 
na cele Pogotowia. Datki przyjm uje Btaejr 
ratunkow a Pogotowia przy ul. PotoekiegJ 
19, przez cały dzień i nałą noc. Pam iętajm ^l 
że tabor Krakowskiego Pogotowia Ratun-1 
kowego musi być rozbudowany, zasilm y\ 
pustą kasę tej zasłużonej pracy społecznej.

Obowiązek oczyszczania chodników l 
ze śniegu I lodu.

Ostatnio ukaznło się zarządzenie stare 
stwa grodzkiego w Krakowie przypominał 
Jące obowiązek oczyszczania chodnikóu 
Według tego rozporządzenia chodniki ma*l 
Ją być codziennie oczyszczane ze śniegu 11 
lodu oraz błota na przestrzeni całego fron-^ 
tu kamienicy. Zasadnicze sprzątanie mą 
odbywać się o godz. 7 rano, powinno byći 
jednak powtarzane w ciągu dnia, w m iar 
potrzeby

Na wypadek gołoledzi chodniki mają b\  
posypywane piaskiem, wzgl. popiołem > 
drogach asfaltowych lód ma być usuwaj 
przy pomocy drewnianych łopat, a nie łd 
pat żelaznych wzgl. kilofów. Chodniki 
asfaltowe m ają być oczyszczane ze śniegi! 
po każdym opadzie śnieżnym. Śnieg, leżnc^A 
na dachach, ma być zrzucany na podwórce! 
I usuwany stamtąd na koszt właściciela! 
domu. Przed przystąpieniem do zrzucani: 
śniegu z dachu należy zamknać odnowi 
dnlą część chodnika, celem uniknięcia n:J 
szczęśliwych wypadków. Odpowiedzialni 
mi za przestrzeganie powyższego rozporzą 
dzenia są właściciele domów, wzgl to n i 

i nów położonych przy danych ulicach*

a p t e -
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■ 'W and a pro 
we w łasnym  

Aidać sw ój ad res' 
•n istratora. Kra 

Jrack a  6, albo do 
u s ta w ia . — W skazanie  

iresu ch ętn ie  w ynagro  
Łę. 12548

K O R E S P O N D E N T  polsko-
n iem ieck i, p iszący  b iegle  
na m aszyn ie , ze znajom o
śc ią  b u ch alterji, d łuższą  
praktyką handlow ą lub  
bankow ą, ty lk o  p e r w sz o -  
rzędna s iła , znajdzie po
sadę zaraz. -  Z głoszenia: 
Goniec K rakow ski, K ra
ków, „Nr. 12487“ . 12487

P R Z Y J M Ę  dziew czyną do 
dziecka Ale.ia Focha 3 5 ,1 
TI p. 128(19

tO <IA poszukuje Józefa  
Żbika. Proszą zaw iado  
m ić: W ilno, M ickiew icza  
1, M aria K ołaczkow ska

12567

Z A S T A W N I C Z E  k arty  n 
złote przed m ioty  i biżi 
terjc kupi katolik , płac. 
w yższe cen y . Z głoszenia  
z adresem : G oniec K ra
kow ski, K raków , — „Nr. 
12718“ . 12718

K U P U J E M Y  w agonow o  
drzew o op ałow e bukow e, | 
kółka i zrzyn y . —  O ferty  
kierow ać: K Z dzieniccki 
i Ska. R zeszów , u l. Lw ow 
ska  26. 12847

P O S Z U K U J Ę  Leopolda
S J - iK iE flA .  K toby w ie  

proszą zaw iadom ić  
B racka  2 K raków , — 
i n  •y-czjro J2753

BGHKA Jurka kto w idzU t 
lub zna adres, proszą po- 

ać za w ynagrodzeniem : 
adw iga P rzyłuska, m ają  
k P ilica , poczta Pi ica.

12.830

S I Ę D Z A  W . W ojakow- 
kiego proszą o podanie  
4re u. K ryn ica  W ieś.

12581

cE SN iC ZY  w sile  w ieku  
energiczny poszukuje po 
sad y  Goniec K rakow ski 
Kraków „Nr. 12194“ -

12194

ARSULW fcNT fa rm a e ii, 
a ryjczyk , z dw u m iesi c-zną 
praktyką w aptece, szuka  
pracy w m ieście  lub p a  
prow incji. O ferty: G oniec  
K rakow ski, K raków , „Nr. 
12571“ . 12571

J G E N I U S Z  M E T Z G E R
Gdyni. Genek daj znak  
cia. B ohdanow icz, W ar- 

tawa, K rucza 7 m. 8.
12580

I R E N A  S M Ó Ł K A ,  la t 14,
szatynka, ponad w iek roz- 
w in iąta , rum ieńce na o- 
k rągłcj tw arzy, ubrana: 
płaszcz gran atow y, koł
nierz lisem  p oszy ty , śn 

ie n ia  granatow a, w yso- 
.ie  śn iegow ce  z teczką i 

parasolką. —  W siad ła  do 
w ojskow ego  au ta  c iężaro . 
w ego  koloru czerw onego  
dn ia  20 listop ad a  na m o
śc ie  pod M ysłow icam i i 
p ojechała  do K rakow a — 
może dalej. K tok olw iek  
w iedzia łby  coś. proszony  
jest, pow iadom ić: Sm ółka  
N iw ka obok M ysłow ic. K o
paln ian a  6. 12929

K T O  z kolegów  w ied z ia ł
by cos o L ucjan ie  Jęd rze j, 
czaku, podchorążym  z 4. 
pułku p iech oty  L eg., K ie l-  
C'3, proszony je s t gorąco  
o zaw iad om ien ie  rodziny: 
Jądrzojczak, N iw ka —  ad 
Sosnow iec, K ościeln a  4.

12931

J Ę D R Z E J C Z A K  L ucjan , 
podchorący 4 p. p. L. 
K ielce  o w iadom ość ser
decznie prosi, koszty  w y
nagrodzi —  Jędrzeje  ak  
A rkadiusz, Sosnow iec, S o 
b ie sk ieg o  18. 12932

S T A N I S Z E W S K I  R yś na-
p isz , gdzie je steś. W iado
m ość „G oniec K rakow ski"  
N ow y Sącz. —  „K w ater
m istrz  —  S ierak ow a” .

187k

K T O B Y  wiedzilał o B er
nardzie H eblu , który  po- 

dl na w ojną 1 7 / I i  j a 
ko rezerw ista  2-g i Baon  
m orski, 2 en  kom pania  
strze leck a  G dynio—^Orło
wo, prosi o w iadom ość  
A n ton in a  P a o is , K raków , 
ul. Z w ierzyn iecka 16, do
zorca. 12969

I O L W I E K  w ied zia ł-  
coś o E dw ardzie  

J A N O W S K I M ,  pod- 
rezerw y, la t 26, II .

K .. o sta tn io  D O. 
b lin . w idzianym  ko- 

20 w rześn ia  w ok o li-  
^ch W łodzim ierza Wo- 
u sk ieg o , proszony je s t  
w iadom ość pod adre- 

em : K raków . P od w ale 7,
p. 12868

B U C H A L T E R  • B IL A N S I*
S T A  sam odzielny , aryj 
czyk, w ład ający  dobrzo  
niem ieck im , poszukuje  
pracy. F irm a „Adl^r", 
K raków , św . M arka 25.

12894

O G R O D N I K -R O L N I K ,  o-
beznany ze sw ym i obo
w iązkam i szuka pracy od  
1 do 15 s ty czn ia  1940. — 
Z głoszen ia  do G ońca K ra
kow sk iego , K raków , „Nr. 
12886“ . 12886

K U P I Ę  m a ły  sam ochód, 
np. S tey er , Skoda lub tp. 
w dob rym  stan ie , k tóry  
nie m a przejechan e w ią- 
eej. jak  10 ty s iący  k ilo 
m etrów . Z głoszen ia  z do
kładnym  opisem  wozu do  
G o ń c a  K rak ow sk iego . — 
K raków , —  „Nr 12949“ .

12349

K U P I Ę  m aszyną do p i
san ia  u żyw an ą  w  dobrym  
s ta n :e. Z g łoszen ia: Goniec  
K rakow ski. K raków  ..Nr. 
12864“ . 12864

K U P I Ę  w illą  lub  k am ie
n ice m ałą . b lisk o  tram 
w aju . bez p ośred n ik a  pod. 
gotów ka. Z głoszen ia : Oo- 
n !eo K rak ow sk i, K raków  
„Nr. 12863“ . 12863

M E B I .E  K UCH ENNE  
P R Z E D P O K O J O W E ,  PO
K O J E  D Z I E C I Ę C E :  spe
c ja ln y  sk ład: K raków.
B R A C K A  6, w podworcu- 

12598

D O M Y  — parcele kupisz, 
sprzedasz n ajk orzystn iej  
ly lb o  przez „ P O L O N J Ę "  
K raków Z w ierzyniecka 9 
W szelkie zg łoszen ia  do- 
m ow — parcel nrz.vjraH.i-’ 
sie  zupełn ie bezpłatn ie!

12552

L I S A  srebrnego kanadyj 
sk iego  sprzedam  Z gło s /e  
ni.n m iedzy 2 —4. Szlak 4, 
TT p. m. 8. 12634

T A P C Z A N Y ,  otom any — 
m ateraee. rozkładanki 
łóżka poi ow e n a jtan iej  
sprzedaje — w ykonu je- 
W esołow sk i. Marka 1,;

12816

Z A M K N I Ę C I A  RO CZ N E,
b ilan se  sporządzam , przyj
mą s ta łą  lub doryw czą  
pracą bu cb alteryjną . Z g a 
szen ia: G oniec K rakow ski, 
K raków , „N r. 12938“ .

12938

M A G I S T R A  farm acji, a- 
ryjka , p iącio lecie , poszu
kuje posady zaraz. G oniec  
krakow ski, K raków . „Nr. 
12872“ . 12872

M Ł O D A ,  przystojna, z w y 
k szta łcen iem . poszukuje  
posady, chątn ie w ch arak 
terze lek tork i lub pan ny  
do tow arzystw a. O ferty: 
G oniec K rakow ski, K ra
ków. „N r. 13018“ . 13018

S T E N O T Y P I S T K A  - bu-
ch alterk a  z n iem ieck im , 
odp ow ied zialna s iła , po
szu kuje posady. Z głosze
n ia: „G oniec Krakowski** 
K raków , „N r. 12754“ .

12754

K U C H A R Z-cukiernik pra
co w ity , poszukuje posady. 
W arunki skrom ne. Z gło
szen ia: G oniec K rakow 
sk i, K raków , „Nr. 12354".

12854

G O S P O D Y N I  .  kucharka
z p o lecen iam i, uczciw a, 
oszczędna, chątn ie  do sa 
m otnych, w ychow a s iero t
ki. —  Z głoszen ia: Goń e<3 
K rakow ski, K raków , „Nr. 
12842**. 12842

1iiiolne posady
J S P U S lA  im oila. m ii#  
szukiw aua. Ż yciorys fo  
g ra fja  konieczne. U«  
ec K rakow ski, Kraków, 

ćłr. 12499“ . 12499

O S Z U K U J Ę  cu k iern ik a , 
erw szorzędnego  facb o-  

ca. Podać ży cio ry s . — 
w iad ectw a pożądane. —  
lon iee  K rakow ski. Kra- 
ów „Nr 12664“. 12664

'O T R Z E B N A  m łoda, c zy 
ta. zdrow a dziew czyn a  
lo w szy stk ieg o , zn ająca  
•ot/rwanie. W iarygod n e  
w iadectw a kon ieczne. — 

Ogłoszenia: B asztow a 23, 
m. 4. 12762

P O T R Z E B N A  pokojow a z 
praniem , K raków , Lubicz  
26, W ęd lin iarn ia . 128£i

A R A Z  P R Z Y J M I E  S I Ę  
R Z Ę C H  C H Ł O P C Ó W  
• R A K T Y K A N T O W  DO  
E S T A U R A C J I  K O L E J O .  
’E J  W  K R A K O W I E .  —  

Ł 9 S Z E N I A  N A  M IE J*  
CU. 12880

* O L E C O N Ą  dziew czyną  
fran cu sk im , robotam i, 

►rzyjmę zaraz. D ziec i, po
noć w gosp od arstw ie . —  
B erty  z życiorysem , od- 
lisnm i świiadectw: G oniec  
krakow ski, K raków , „Nr. 
-29S2**. 12982

3 T R Z E B N Y  ogrodnik  to* 
y, sk rom n ych  w ym a- 
, n a  w yjazd . D obre re- 
— Js. Z głaszać e ią: ul. 

ih lon ow sk ich  28, m. 2, 
<dzina m ięd zy  8-cią  a  
tą  popołudniu. 12972

j Z I E W C s N Y  m łodej, ucz- 
iw ej. uo s iero ty  n iem o

wlęcia poazukuję. £głowze- 
«*- z p o d a n y m  warun>;>w: 
Gmiec f^rakoWeki, K ra- 

w, „N r. 12974“ . 12972

T R Z E B N Y  słu żący  do 
k a m i zaraz. Z g łos/e-

i a: K raków , D łu g a  7.
12859

M Ł O D E  bezdzietne m ał
żeń stw o poszukuje stróżo- 
stw a. O ferty: G oniec K ra
kow sk i. K raków  - -  „Nr. 
12990“ . 12990

T E C H N I K  bu dow lany, do
św iad czon y , w łada n ie 
m ieckim , p rzyjm ie każdą  
pracą. Z głoszenia: G oniec  
K rakow ski, K raków , „Nr. 
12993“ . 12993

Kupno
K U P I Ę  2 obrączki złote, 
kolczyki, p ierścion ek , —  
branzoletką, łańcuszek  —  
zapłacą w yższą ceną. oraz  
kartk i zastaw n icze  Z gło
szen ia: K raków , ul. S zp i
ta ln a  18, p ierw sze p iclrn . 
m. 2. 12612

Z Ł O T E  P IE R Ś C I O N K I  —
zegark i, b ran so lety  itp . 
kupią za gotów kę, płacą  
dobrze. Z głoszen ia: Zy-
b lik iew icza  8. m. 2, od 
17—19. 12626

P A R C E L E  w  Brono w i 
e.aoh lub na W oli Jn sto -  
w.skh j od w ła śc ic ie la  — 
k u.ią. Z głoszen ia  G oniec  
K- ikowak- K raków  ..Nr. 
12653* 12653

K U P U J Ę  używ an ą gardę  
robą. o b u w ie, b ie lizną bi 
żuterję , m eble: K rupce*.a  
14/5. 12812

P I A N I N O  F O R T E P I A N
M E B L E ,  ub ran ia , palta, 
fu tra  b ie lizn ę , zegarek , 
p ierścion ek , m aszyną do 
pisan ia  kupią — przyjm ą  
w kom is. Z głoszen ia  pod 
..Dyskrecja** B iuro ogło  
szeń S zych ow sk iego , K ar  
m elicka 17.___________12825

K U P I Ę  za gotów ką ok a
zy jn ie  p ian in o  w m ożli
wym  stan ie , oraz sa lon ik  
Z głoszen ia  popołudniu  
3-cia. u l. M ikołajska  6 

1 p iętro , m . 4. 1284

L A D Ę ,  półk i d la  sk lepu  
h ław atn ego  kupie Z gło
szen ia : G oniec K rakow 
sk i K raków  „Nr 12607“ .

12607

K U P I Ę  dyw an  p raw d zi
w y w schod ni i b rylan t 
pow yżej 1 karata. Łask. 
o fer ty  z  op isem : G oniec
K rak ow sk i, K raków  „Nr. 
12591“ .________________12M1

P A R C E L Ę  w  K rak ow ie  
kupią — do 15 000. G oniec  
K rakow ski, K raków . ..N r  
12651“ . 12651

P A T E F O N Y  stare, oawet
zep su te, kupią, p ły ty : — 
D w ern ick iego  7, m. 9.

12635

K U P I Ę  ok azyjn ie  szafą , 
4 krzesła  lub fo tele  i tap
czan, ty lk o  w dobrym  s ta 
nie i m ało używ ane. Ła
skaw e zg łoszen ia : G oniec  
K rakow ski, K raków , „Nr. 
12614". 12614

N O S Z O N A  m ęską gard e
robą kupują, płacą najie- 

’. G azow a 11,psze cen y. 
m. 14. 12641

K U P I Ę  ok a zy jn ie  6 krze
se ł do jadalmi (orzech) — 
Z głoszen ia  p isem ne: Go
n iec  K rakow ski, K raków , 
„N r. 13028*. 13028

N O Ż Y C E  do tek tu ry . —  
pedał, w agą d z iesiętn ą  
ok azyjn ie  kupię. Z głosze
n ia  z podaniem  cen y: Go
n iec  K rak ow sk i, K raków  
„Nr 13021“ . 13021

U R Z Ą D Z E N I E  sk lepu obu
w ia  kupią: lada. szafa ,
krzesełka. — Z głoszenia: 
G oniec K rakow ski, K ra
ków „N r. 12861 *. 12861

Z Ł O T E  P IE R Ś C I O N K I ,
zegarki, branzolety i t. p. 
oraz karty zastawnicze 
kupują stale po najw yż
szych cenach —  płacą go
tówką. Zapam iętaj ad ret:  
Tadeusz K ow alski. Kru
ków, OrodzKa Nr 2, m. 9, 
oficyny I  piątro. 12848

K U P I Ę  szafką oszk lon ą  
do ja d a ln i. K raków , św 
A nny 4 m. 14. 12913

D O B R Z E  zapłacą za  z ło tą  
brnnzoletke. p ierścion ek , 
obrączką. Z g łoszen ia: Go
n iec K rak ow sk i, K raków . 
„Nr. 12916“ . 12916

K U P I E  w ille  w  K ryn icy  
do 50.000. Z głoszen ia: Go
n iec K rakow ski, K raków . 
„N r. 12915“ . 12915

S T A R E  zęb y  jak iek o lw iek  
ku puje Z akład d en ty sty 
czn y , Stradom  15 m. 5.

12904

K U P I Ę  ok a zy jn ie  kołn ierz  
do fu tra  z k lap am i. Go
n iec K rak ow sk i, K raków , 
„Nr. 12896“ 12896

K U P I Ę  łóżko m osiężn e  
lub n ik low e z s ia tk a , m a
terace w łósien n e . W iado
m ość: P ędzichów  4 m. 5.

12893

K U P I Ę  p iecyk  że lazn y  w  
dobrym  stan ie . Z głosze

n ia: G oniec K rak ow sk i,
K raków , „N r. 12891“ .

12891

A P A R A T  a lta n o w y  18X24  
lub w ięk szy  (podw ójny  
w yciąg ) oraz lu stro  duże 
salonow e kuple ok azy ln ie . 
Z głoszen ia: ..G oniec K ra- 
knw ski“ , K raków , „Nr. 
12953“ . 12953

K U P I Ę  pożyczk i in w esty 
c y jn e  i inne. Z głoszen ia  
z podaniem  cen y: „G oniec  
Krakowski** K raków  ..Nr. 
12908“ . 129(18

P A R C E L Ę  do 200 sążn i 
uzbrojona O siedle P rzęd
ni cze O ficersk ie  kupią od 
w ła śc ic ie la . — Z g ło s z e n i:  
G oniec K rak ow sk i, K ra
ków . „N r. 12936“ . 12936

C I Ę Ż A R Ó W K Ę  3 —5 tonu, 
bardzo dobry stan  —  ku
p ie. —  Z głoszen ia: G oniec  
K rak ow sk i, K raków , „Nr. 
12944“ . 12944

K U P I Ę  o k a zy jn ie  używ a
ne beczki z n a fty , o liw y . 
Z głoszen ia: G oniec K ra
k ow sk i, K raków , —  ,.N r. 
13008“ . 13008

B I Ż U T E R J Ę ,  n ajch ętn iej  
z łotą , kupią, p łacąc dobrze. 
Od 13—15-ej i od 19.30-ej, 
S ta ro w iśln a  12, pr. of., 
m. 16. 13007

T O K A R K Ę  m echaniczną  
krótką, kupią o k azy jn ie . 
O ferty: Goniec K rakow 
sk i, K raków , „Nr. 12976“ .

12976

Z Ł O T O ,  b ry lan ty , kartk i 
zastaw n icze, fu tra  — ku
pują. K raków , ul. F lnriań  
sk a  18, II  p. o ficy n a

12831

D O M E K ,  w zględ n ie  PAR* 
C E L Ę  n a tych m iast kupią. 
P ośred nicy  w yklu czen i — 
K roków , W ielopole 10, 
m ieszk an ie  13. 12840

P I A N I N O  O K A Z J A ,  m a
ło używ ane znanej do
brej m arki, krzyżow e. — 
m etaiow o-paneern e. r o- 
ryg in a ln ą  an g ie lsk a  m e
chanik a o n iezw ykle  s?la 
chętnym  dźw ięku, w s ta 
nie idealnym  sprzedam  
niedrogo: M ikołajska 6
I p iętro, m. 4. 12827

P I A N I N O  — fortep ian  
znakom itej m arki, fu tro  
raglan  sprzndam : Karm ę  
liokn 17 (b iuro). 12*26

Z A P A Ł K I  w n ieogratii 
CZonveh Uo^eineh sp ”z°da 
je: H U R T O W N I A  K U P 

CÓW P O L S K IC H ,  K ra
ków. K rupnicza 11. tel 
222-88. 12559

R E U M A T Y Z M ,  nerw obóle  
grvne leezy  . .S Ś B , ł , *r N - 
T H O L "  M atnli. Do n ab y
c ia  we w szystk ich  ar>*e 
kach i d rogeriach  151k

DO sprzedan ia  dom drew 
n ian y , -1 u b ;kacje i 109 
sążn i. W ola D uchacka n 1 
S łon eczna 11. 12909

F U T R O  dam skie czarne w 
dobrym  s ta n 5e sprzeda o- 
k azyjn ie  P racow nia fu ter, 
K raków , S ław k ow ska  3/5 4 

12820

A U T O  „Citroen** 5-cio- 
osobow e. w  dobrym  .«t»n!e. 
snrzedam . T w ard ow sk iego  
4£ 12901

P IE C  „Amerykan** sta ło - 
palny oszczęd nościow y  
n ad ający  s ie  do dużych  
lok a li lub kościoła  
Jan a  13, I I I  p., kaflarz.

12885

S Z A F Ę  trójd zie ln ą now ą. 
lu stro  b elg ijsk ip  sprzedam  
ul. Ju l. L ca 16b m 7.

12942

S P R Z E D A M  srebrnego l i 
sa: K raków -D ebniki Ko
n op n ick iej 5/2 (od god zin y  
13— 14). 13015

F U T R O  now e m ęsk ie . sp*d  
tchórze, kołn ierz se lsk in , 
sprzedam . — Z głoszen ia: 
G oniec K rakow ski, K ra
ków . „N r. 13013“ . 13013

UNDERWOOD, M ercedes 
m aszyn y  do p isan ia , sprze
da F irm a „Adler**, K ra
ków, M arka 25. 13004

F U T R O  s iło w e, now e, 
sprzedam : Z w ierzyn iecka  
34, m. 5. 13001

T A T R Ę  4-oyl„ 6-osob„  
w dobrym  sta n ie  n * cho 
dzie, dopuszczona do ru
chu — sprzedam . K raków  
K opernika 27. 12999

P I A N I N O  Ś W I A T O W E J
m arki „ S T I N G L "  bardzo  
przystęp nej cen ie  sprze
dam : J A G I E L L O Ń S K A  10
m ieszk an ie  6. 12835

LA DE 5 m tr., gab ilo fk ą  
taką now oczesną, o szk lo
ną. w agą dużą i m ałą. o- 
raz kom pletne urządzen ie  
ow ocarn i — m leczarn i — 
sprzedam : u l. D o m in ik a ń 
ska  1 A . 12833

P A R C E L E  u zbrojon e po 
32 Zł m etr kw adratow y, 
ni. G łow ackiego. P A R C E 
L A  415 sążn i 15.500, u lica  
P iastow sk a  przy tram w a
ju sprzeda B iuro A R P T A .  
K raków , F lo r ia ń sk a  18.

12832

F U T R O  d am skie  jasn e , 
w dob rym  stan ie , tan io  
do sprzedan ia . K raków , 
A l. S k rzyn eck iego  7.

12748

K M I N E K  poleca  H urtów  
n ia  K upców  P o lsk ich  — 
K rupnicza 11, —  telefon  
222-88. 12860

Z A K O P A N E .  -  B IU R O  
Z L E C E Ń  —  „ M O R S K I E  
O K O “ , K R U P Ó W K I ,  —
S P R Z E D A  szereg  w ięk 
szych , m n iejszych  W I L L  
i P E N S J O N A T Ó W  oraz  
P A R C E L  B U D O W L A 
N Y C H ,  —  W Y N A J M U J E  
M I E S Z K A N I A  rów nież  
nm eblow ane. P R Z Y J M U 
J E  o g łoszen ia  do „Gońca  
Krakowskiego** i  „K ra- 
kau er Zeitung**, p isze  po
d a n ia  w języku n iem ie 
ckim . P R Z Y J M U J E  W  
K O M I S  w szelk iego  ro d za 
ju , —  rów nież K U P U J E ,  
P Ł A C Ą C  G O T Ó W K Ą .  —

10850

P A R O K O N N Y  w óz do
brym  sta n ie , tan io  sprze
dam — b j le  z tra z . W ie
licka 12A . 12761

S P R Z E D A M  D latonik lek 
k i na gum ach , bryczką  
now ą. oraz karetke lekką. 
Z olubski. K raków , ul. Za
m enh ofa  4. 12959

S P R Z E D A M  kredens po
kojowy, łóżko blaszane, 
m aterac, bujak, biurko, 
dyw anik perski m ały . kar- 
nisze. firan k i, kapą, ob ra
zki. K raków . P ed zic^ -w  
22. m. 14. 12987

J A J  z w apna 3 w agony, 
15 gr. sztuka, loco K ra
ków  sprzedam . P ijarsk a  
11, I . p. 12979

MIÓD leśn y , kw iatow y, 
blawratowy. — doskonały  
sm ak. litr  15 zł sprzedam . 
Pi jarska  11. I. P- 12978

P OK ÓJ z p iecem  p ok ojo
w ym  dla jedn ej osoby — ! 
D ębniki — Sk w erow a 30.

12870

W S Z E L K I E  F U T R A  czy 
szczą, farbują , odnaw iam , 
przerabiam  K raków , D ie
tla  46a /Il m. 21. 12785

S A M O D Z I E L N A  m łoda  
p anna pozna p rzysto jn e
go. dobrze sy tu ow an ego  
kaw alera . Cel m atrym o

n ia ln y . —  Z głoszen ia  
zw rotnym 5 adresam i- Oo- 
n ?pc K rakow ski, K raków , 
„Nr. 12892“ . 12892

H A N D L O W I E C ,  la t 25,
nosiada 2.000 zł., poszu
kuje panny do 22 la t z 
gotów ką do otw arcia  ka 
w iarn i. cel m atrym noial 
nv. G oniec K rakow ski, 
K raków , „Nr.

P O K Ó J,  ku ch nia , przedpo
kój, kom fort zaraz do w y
najęcia . W iadom ość: Za
c isze  12. m. 6 12865

4 pokoje, kuchnia kom 
fort zaraz, do w -najęcia. 
W iadom ość: ZaH*/,e 12.
m. 6. 12866

P R Z E J E Z D N Y M  pokój 
um eb low any, w ygodne no
c leg i. K raków . P ieraek ie- 
go  23/1 parter. 12995 .

4 P O K O J E ,  adkowa itd . | 
komfort. S ob iesk iego  5. do • 
w ynajęcia . 13035 j

P O K Ó J U M E B L O W A N Y .
osobup w ejśc ie , Felicją-1  
nek 19, do w yn ajęc ia . — 

13034.

B I U R A L I S T K A  n a  poaa ! 
dzie poszukuje m ies kan:a  
przy rodz':nip. K arm e icka  
17 biuro 13029

Ś L Ą Z A K  aryjczyk , w ła 
dający n iem ieck im , przy
stąpi z gotów ką 3 500 zł. 
i w i))ólpvacą do rentow ne
go, is tn ie jącego  ju ż in te 
resu Z głoszen ia: Gon ec 
K rakow ski. K raków , „Nr  
12741“ . 12741

S P Ó L N IK A  do budowy  
III p. kam ien icy w śród 
m ieściu  K rakow a poszu
kują. P io trow sk i, K raków , 
W ygoda 9. 12737

Z G U B I O N O  21 grudnia
s ta c ja  K raków  — toreb 
ką, zaw ierającą  paszport  
1936 r. na n azw isko S ta n i
sław a  R E IM .  Zwrot za w y .  
nagrodzeniem  Firm a R eim  
Rynek 37. Tyrasain«m  do 
kum enty un iew ażn iam .

. Nauka 
i w ychow anie

U N I E W A Ż N I A M  le g ity 
m acją urzędow ą (dowód  
osob isty ), w-ystawioną w  
roku 1937 przez P rezesa  
Sądu A p elacy jn ego  w 
Krakowip. nn nazw isko  
Dra P ająka  A nton iego , 
sęd ziego  grodzk iego, a za
gub ioną  w październiku  
1939, 12700

U N I E W A Ż N I A M  dowód  
osob isty  z kartą rejestra 
c y jn ą  na nazw isko Ed
ward P rzybyłk o . 12703

12918

C H C Ę  być w krótkim  c a a - 1 A K A D E M I K  u czy n ie- 
„V  fiiroześliwą m ężatką. — , m icek iego , tan io, T enczvn-
Z grab m . 28. średum-»nmo- ska 3/5 (przy Z w ierzynle-
żna. ZgV>S"7p<Tn8: Kon i - c  ck iej). 128<6
Krnkow.aki.  Kr*>Wr . N r  i .

P O T R Z E B N Y  n au czyciel, 
przedm ioty g im n a z ja n e , 
n iem ieck i. — Zg oszenia: 
^rokocim  pod K rakow em . 
9— 10 rano, dwór, 13005

K O N C E S J O N O W A N E  —
c ir z e ś ć  Kur6y Kroju i 
Szweda J Ó Z E F I N A  K ra
ków ul W arszaw ska 4. 
N owe kursy od 2 styez  
nia  1940. P rzyjm u je s ię  

Panip z szyc iem  nieohe- 
zmane W pisy codzienn ie  
d<> 6 w ieczór. 12439

M I E S Z K A N I A ,  pokuje, 
lokale. sklepY poleca  
„GW A R A N C JA **, Staro  
w iślna  12. 12506

P O S Z U K U J E  zaraz lokal 
przem ysłow o - handlow y  
2— 3 ub ikacje , parter, ru 
c h liw y  punkt Z głoszenia: 
„G oniec Krakowski** Kra 
ków  ..Nr. 12695“ . 12695

D W A  pokoje, kuchnia, 
kom fortow e do w ynnj c ia  
K raków , ul K asztelańsk a  
Nr. 32. 12693

T R Z Y P O K O J O W E  m iesz
kanie (zw oln ion e od za ję 
cia) K azim ierza W ielk ie
go 40. D ozorca w skaże.

12786

M I E S Z K A N I A  P O K O 
J E .  poleca D O M Y .  sprze
daje sk lep y: B iuro Sza-
ch ow sk iego . ty lk o  K A R 
M E L I C K A  17 —  założone  
1910. 12823

S K L E P  jedn o lub  dwn- 
nh:kac.iowy poszuk iw any. 
N ajch ętn iej u lica  F lor
iań sk a  Z głoszenia: Go-
nieo K rakow ski. K raków  
„Nr 12608“ 12608

DO w y n a jęc ia  m ieszk ania  
kom fortow e 1-, 2- lub 3- 
pokojnw e: Urzędnicza 45 

12616

M I E S Z K A N I E  pokój, ku 
chn ia , kom fort, do w yn a
jęc ia . Ł ok ietka  23 a. do
zorca. 12906

1 2 P O K O J E ,  k u ch n ;a
poszukiw ane, ch ętn ie  P od 
górze. Z głoszenia: portier  
„H otel Polski** 12900

P OK ÓJ um eb low any d la  
P an a lub  Pani na stan o
w isku w ch rześcijań sk im  
dom u. m oże być o ąściow e  
utrzvm n nie. Z w ierzyn iec
k a  15 m. 6. "2895

C Z T E R O P O K O J O W E  -
w olne, k om fort, K raków , 
Tarl(fw ska 5. 12887

D W A  pokoje, kuchnia , 
kom fort, do w y n a jęc ia  za
raz: K a iw aryjsk a  67.

13011

N O C L E G I  przyjezdnym  
czy ste , w ygodne, pokój 
n iek ręp u jący  — śród m ie
ście : K rupnicza 14/5.

13006

2— 3 pokoje, ku ch nia , ła 
zienka. um eb low anie  lub 
bez, kom fort — sta ry  
dom . W iadom ość: Szopena  
11, parteT. 13000

D W U P O K O J O W E  m iesz
kan ie  na biuro, ew en tu al
n ie  z użyciem  ku ch ni. — 
K raków, ul. W ielopole 10. 
W Y R W I C Z .  128K9

M I E S Z K A N I A  każdej 
w ielkości — w olne lo k a 
le (jad łod ajn ia  -  C E N -  
T  R U M). N ajstarsze B iu
ro: S Z A C H O W S K A ,  .Ta
g ie lloń sk a  10/6. 12834

S K L E P  spożyw czy  z m ie 
szkaniem , tra fik ą , n ad a
ją cy  się  na każdy in n y  
in teres luli pracow nią -  
do w yn ajęc ia . — K raków , 
A l. S k rzyn eck iego  7.

12749

P O K Ó J um eb low any, kom 
fortow y d la  sam otnej pa
ni. K raków , C hodkiew icza  
5 m .1, w olny. 12708

K U P I E C  szu ka pokoiku  
nn Z w ierzyn ieck iej Wi tlr. 

K raków , Z w ierzyn iecka
N r. 35. 12857

N O C L E G I  p rzyjezd nym , 
w ygodne, tan io: K raków , 
W ielopole  24. TT p„ m 4 

12858

N O C L E G I ,  pokoje w ol
ne — in form acje: S ła w 
k ow ska 4 / i n ,  godz. 1 --7  

12835
S K R O M N Y  pokoik um e
blow an y z osobnem  Wej
ściem  do w y n a jęc ia  od 
1/T. W iadom ość: Czarno
w iejsk a  19. m. 34. 12968

Różne
B E Z P Ł A T N I E  wszelk ich  
in form acyj sprawach han 
dlowych udziela Terlecki  
Kraków „ F L O R I A Ń S K A
55“ . T elefon  180 25 Fir  
m a ch rześcijań sk a . 12605

Z Ł O T E  P IE R Ś C I O N K I
zegarki branzolety itp
kupie za gotów ką, płacą 
dobrze. Z głoszenia: Zybli 
k iew icza 8, m. 2, od 17 19

12632

P R Z E P R O W A D Z K I ,  C L E 
N I E ,  przew óz tow arów , 
m iejscow e, zam iejscow e  
u sk u teczn ia  F I R M A  S P E 
D Y C Y J N A  „ C R A C O V I A “  
K R A K Ó W ,  G R O D Z K A  60.

9812

S Ą D  grodzki w  K rakow ie  
d n ia  19 gru d n ia  1939 
S ygn . 1. 1 No 10*8/29. 
N a w niosek Józfefy F in st  
zarządza s ię  postępow a
nie  celem  um orzenia ksia 
żeczki oszczęd nościow ej 
Kom. K asy  O szczędności 
M iasta  K rakow a Nr 
401791. w ystaw ion ej na 
nazw isko M areińska Ire 
na. zastrzeżon ej na hasło  
i w zyw a sie  posiadaczy , 
aby do 6 n re sie e y  od da
ty  og łoszen ia  teg o  w e
zw an ia  z g ło s ili sw e p ra
wa. gdyż w przeciw nym  
razie Sąd uzma po bez- 
skutecsznvm  up ływ ie  te 
go czasokresu w y m ie n io 
na książeczką za um orzo
ną. 12713

£ 4 K O P A N E  pensj. .Ha 
lama* czyn ny — ceny  
p>*7ystępne, pod w łasnym  
zarządem  12072

P O D A N I A ,  p rośby , lis ty  
po n iem iecku pisze. Spe
cja ln ość  spraw y handlo  
we „ F L O R I A Ń S K A  55". 
T elefon  180 25. -  Firm "  
ch rześcijań sk a . 12606

K U P U J E  K A T O L I K  K A R .  
T K I  Z A S T A W N I C Z E
płaci w yższe cen y . ora* 
kupią zegarek zloty  i łan  
cuszek . Z głoszen ia: Kra 
ków. ul S zp ita ln a  L 18. 
pierw sze piątro, m. 2 . ^ ^

C H E M I C Z N A  P R A L N I A ,  
F A R B I A R N I A  F R A N C I 
S Z K A  B E B E N K A .  C E N 
T R A L A  U L .  G R ZEG Ó-  
R Z E C K A  32 — prz.y.imnie 
na sezon zim ow y dę Che
m icznego  czyszczen ia  na 
sucho fu tra . l is y .  kożuchy, 
kożuszki d ziecin n e, koł
n ierze fu trzan e. — oraz 
p rzyjm u je  do czyszczen ia  
i farh ow an ia  w szelką g a r 
derobą i m aterja ły . Pra
nie b ie lizn y  i ko łn ierzy
bezkonk uren eyjne. K o ł
n ierze w ykonu je z srebrno- 
białym  p ołysk iem . 11593

S A D  grodzki w  K rakow ie  
dn ia  7. X1T. 1939. Sygn  1 
1. No 1035/39. N a w niosek  
S ta n is ła w a  G ołębiow skie
go zarządza się  postępo
w anie celem  um orzeniu  
b ezim ienn ego  dowodu za 
s taw n iezego  Kom l̂ ,aRy 
O szczędności M iasta K ra
kowa N r 33844, z daty  22 
li pen 1939 r.. i  w zyw a się  
posiadaczy p ow yższego  
dowodu, aby zg ło sili swe 
praw a do 6 m iesięcy  od 
daty o g łoszen ia  tego  we
zw an ia , gdyż w przec iw 
nym  razie Sąd uzaa po 
bezskutecznym  up ływ ie  te 
go czasokresu  w ym ien ion y  
dowód za  um orzony.

12670

I N G E N I E U R  —  (Reicna  
dentsebor) z a ła tw ia  po- 
m y 41n ie  w szelk ie  spraw y  
u W fndz n iem ieckich  
w s z d z ie ) .  K rakau. B isk u. 
p iastrasse  16. W. 2, T ele  
fon 155-50. 12828

U N I E W A Ż N I A M  zgu b io 
ną kartą cukrow ą Nr. 
8405. 12704

S Ą D  grodzki w K rakow ie, 
dnia 7. gru d n ia  19-9 r. 
S ygn . I 1 Nc. 1037/39 Na 
w niosek  A nny G ągolów nej 
narządza s ię  postępow anie  
celem  um orzenia  bez im ien 
nych dow odów  zastaw ni 
czych Kom. K asy  Oszcząd. 
ności M iasta K rakow a N i. 
23561. 23562, z d aty  20. V. 
1939 i Nr. 35243 « daty 3. 
VTII. 1939 i w zyw a sie  
posiadaczy p ow yższych
dow odów , aby z g ’osili sw e  
praw a do 6 m iesięcy  od 
daty  og łoszen ia  tego w e 
zw ania , gdyż w przeeiw  
nym  razie Sąd uzna po 
bezskutecznym  u p ływ ie te 
go  czasokresu  w ym ien ion e  
dow ody za um orzone

12676

U N I E W A Ż N I A M  skradzio
ne wraz z innem i rzeczą  
mi dokum enty: A kt ślubu  
w y sta w io n y  przez Urząd 
p a rafja ln y  w Podgórzu, 
św iad ectw o  ob yw ate lstw a  
p olsk iego, w ystaw ion e  
przez Gm inę m. K rakow a  
na nazw isko J ózef Kant 
now ski z żoną W iktorją, 
kartę tram w ajow ą K ra
ków, leg itym acją  kolejow ą  
33*/* z fotograT ją Nr. M. 
N. 61-14/9455. w y sta w io n ą  
przez Min kolei w W ar
szaw ie. K antnow sk i Józef, 
K raków , Z am ojskiego 44.

12760

S Ą D  grodzki w K rakow ie  
dnia 21 XIT. 1939 S yg . I. 
1. Nc. 1070/39 i 106SP39. 
Zarządza sią postępow a
n ie  celem  um orzenia k s ią 
żeczki osze.zęd nośeiow ej 
Kom. K asy  O szczędności 
M iasta  K rakow a Nr. 
403718 i pow iatu  K rak o
w sk ieg o  Nr 38599, w yspa1 
wiornej na n azw isko inż. 
Medard K onopka i w zy 
w a sią p osiadaczy, aby  
do 6 m iesięcy  od daty  
o g łoszen ia  tego w ezw ania  
z g ło sili swe praw a, gd yż  
w przeciw nym  razie  Sąd  
uzna po bezskutecznym  
u p ływ ie  tego  czasokresu  
w ym ien ion e książeczk i 
za um orzone. 12679

N A P R A W I A  bez śladu  
uszkodzenia  garderobę je 
d yn ie  T kaln ia  Sztuczna — 
K raków , M ikołajska 32.

12815

S Z Y L D O W E  rek lam ow e  
napisy polsko n iem ieck ie . 
Z am ów ienia p rzyjm u je: 
„F loriań sk a  55". 12604

S T A R E  zęby i korony kii 
pują. Kraków M ikołajska  
5. m. 5. 1*094

K U R S Y  M O D N I A R S T W A
obejm ujące c a ło k szta łt  
z* w a to w ej nauki rao 
dm arstw a- W pisy przyj 
m nje A nton ina N artow  
ska K raków, ul. M ikołaj 
»ka 13. 12436

D E N T Y S T A  Ł O B O D Z IŃ -
S K I  z W ielkop olsk i -  
p rzyjm u je 9— 1 1 8—6.
K raków, ul. M ikołajska  
5 I p. 11155

F R A K I ,  sm oki odśw ieża  
na poczekaniu C hrzęści 
jań sk ie  P ogotow ie Kra 
w ieck ie . Jan a  13. te lefon  
119 90. 12594

T Ł U M A C Z  P R Z Y S I Ę 
G Ł Y  języków : Krak .iw
P lac W szystk ich  Ś w iętych  
8 10458

C H E M I C Z N A  P R A L N I A
I F A R B I  A R N I  A  S T A N I 
S Ł A W A  W I T A L S K I E G O .
K raków . K row oderska  
70. w podworcu. — Fi- 
Ije: św  K rzyża 12. K ar- 
m elieka  62. pasaż. W ro
c ław sk a  12. J ó z efiń sk a  9. 
w ykonu je w szelk ie  robo
ty  w zakres ten w cho
dzące szybko. so lid n ie , 
po cenach przystęp nych  

12337

U N I E W A Ż N I A M  kartą
cukrow ą Nr 4436, op iew a
jącą  na n azw isko A rleto - 
w a B ron isław a. 12662

K O R E S P O N D E N C J Ę  n ie 
m iecką firm  han dlow ych , 
przem ysłow ych tłumaczy^  
pisze — n isk ie  op łaty  m ie . 
siączne: „ F L O R J A Ń  K A
55", telefon  180-25, F irm a  
chrześcijań sk a .

S Ą D  grodzki w K raków  iw 
dnia  7 gru d n ia  1939,
I I Nc 1054/39. Na w 
sek J a d w ig i K ruszew skim i 
zarządza sią  postęp ow an ie  
celem  um orzenia książecz  
ki oszczęd nościow ej Kon: 
K asy O szczędności M asta  
K rakow a Nr. 437800 w y 
staw ion ej na nazw isk o  
Jad w iga  K ruszew ska, op ie
w ającej na kwotą 3 787 
zł 94 gr., zastrzeżon ej na 
hasło , i w zyw a sią posia 
daczy, aby do 6 m ies ięcy  
od daty  o g łoszen ia  'eg 0 
w ezw ania  z g ło sili sw e pra. 
wa. gdyż w przecłw nstti 
razie Sąd uzna po bezsku
tecznym  u p ływ ie  tego  
czasokresu  w ym ien ion ą  
książeczką za um orzona.

12725
G A R D E R O B Ę  od*wie?a, 
n ap raw ia  przerabia, po
kryw a fu tra: C hrześcijan , 
sk ie  P ogotow ie  K raw iec 
kie, J a n a  13, telefon  119 30 

12593

S Ą D  grodzki w K rakow ie  
(tn.ia 13 gru d n ia  1939 r. 
S jg n  akt. I 3 Nc, 1116/39 
Ne wniooek Bronie la w y
D ąbrow sk iej zajn. w B a 
ko w icach ul A kacjow a  
3i4  w draża sią  postępo
w an ie , celem  um orzenia  
książeczki w kład kow ej 
K em . K asy O szczędności 
M iasta K rakow a — N r# 
395319, op iew a ją ce j na 
iw o tą  H&7 zł. 88 gr. w y  
Staw ionej na n azw isko  
Bromisław* D ąbrow ska i 
zastrzeżon ej na hasło , —  
k ior i rzekom o zag in ęła  i 
w zyw a s ią  posiadacaa tej 
ks ąźecaki by do 6 m ie- 
si'M.*y licząc od dmia n i
n iejszego  ed yk tu , tj. d n ia  
13 czerw ce 1940 r przed
łoży ł ją  sąd ow i i w yk aza ł 
sw o je  prawa, gd yż  w  
przeciw nym  razie Sąd u- 
zma tą książeczką za urno. 
rzoną 12788

W  C H O R O B A C H  W E N E 
R Y C Z N Y C H  I S K Ó R 
N Y C H  przyjm u je DR Z B I 
G N I E W  K U K U L S K I ,  —
K raków , S iem ira d zk i-g o  3

12818

G R A F O L O G I N i  o św ia to  
w ej s ła w ie  S Y L Y I A  
Udziela porad w język ach : 
polskim , n iem ieck im  i wę
g iersk im  — przyjm u je: 
U rzędnicza 42, m . 3.

12595

U N I E W A Ż N I A M  sk rad zio . 
ną m etryką urodzeń a, le 
g itym acją  Ubezpiecza n i  
Społecznej w K rak ow ie, 
oraz leg itym acją  bezrubo- 
c ia  N r 9 902. na nazw isko  
K aro lin a  J em io lów n a

12671

20.000 do 30.000, m oże być  
w ięcej dam  jak o  sp ó in ik  
do fab ryk i. w zg lęd n ie  
p rzed sięb iorstw a handlo- 
w iec-ary  jeżyk . —  W iado
m ość: G oniec K rak ow sk i. 
K raków , „N r. 12977".

12977

D Y S P O N U J Ą C E M U  lok a 
lem restau racy jn ym  o d 
stą p ią  kon cesję w yszyn k , 
b w i  n ualna w spółpraca. 
Z głoszen ia  G oniec K rako
w sk i K raków  „N r. 12808“ 

12808

W Y N A J M U J Ę  sam ochód  
c iężarow y l 1/* tony oraz  
tak sów ką, —  ew en tu a ln ie  
sprzedam  tak sów ką. —  
Z głoszen ia: K raków  R aj
sk a  4. K apałka. 12716

S P Ó L N I K A  lub ąpólndoś. 
ki w ład ających  i piszą  
cyeb  po n iem iecku  na 
m aszyn ie  do prow adzenia  
b im a  —  podań, tłóm araeń  
po-red n ictw a  — kupna  
sprzedaży — w centrum  
K rakow a. Z głoszen ia  Go 
n iec K rakow ski K raków  
,N t. 12802“ 13802

Z N A L A Z C Ę  k siążk i Goja, 
w iczy ń sk iej (w yp ożycza ł, 
nia) w ynagrodzą. K raków  
O siedle O ficersk ie  22. —  

12965

P R Z Y J M Ę  sp ć ln ik a  spól- 
oiczkę do u ru ch om ien ia  
dobrego in teresu  z g o tó 
w ką 4000 zł. a ry jczyk . — 
Z głoszen ia  do G ońca K ra 
k ow sk iego , K raków  „Nr. 
12966“ . 12966

KR YN ICA
o f w a r i a

zaprasza na sezon zimowy.
K ą p i e l e ,  kuracyjne wod . 
odpoczynek, sporty zimowe.

M nokomfortowe pensjonaty. Dojnzri 
4 Nowofjo Sącza aiitiibn^Hmi 'Vszclki»- 
iiformacje: BOrgermeisteramt — Kry 

nlca. 1S6t

i Wydawnictwo .Goniec Krakowski”, Krak6 w, Wielopole 1. — Jelefony: 150-60, 150-61, 150-62,


